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Kraków 13 maja. 


Do uwag, któreśmy zrobili 
nad nową ustawą drukowa rosyjską, posłu- 
żył nam ukaz cesarski i komentarze dzien- 


pominam sobie, że w jakiejś pieśni nabożnej za mo- 
ich czasów, podczas mszy szkolnej, była zwrotka 
składająca dziękczynienie Bogu, że zabrawszy nam 


w d. 5 b. m.| wszystko, zostawił nadzieję. 


Otóż i dzisiejsze stronnictwo rządowe stanęło na tej 
samej wysokości, gdyż zabierając szlachcie polskiej 
wszystko, zostawiło jej nadzieję wyrobienia się 


ników. Osnowa samejże ustawy odpowiada |z interesów i utrzymania się przy majątkach. Rze- 
na niektóre pytania, zostawione przez nas|czywiście, gdyby rząd skonfiskował dzisiaj mają- 


w wątpliwości. | 

I tak dowiadujemy się, że każdy podda- 
ny rosyjski używający praw cywilnych w zu- 
pełności, ma prawo wydawania dziennika, 


tki wszystkiej szląchty polskiej, to opłaciwszy, co 
na nich długu hipotecznego ciąży, a zważywszy, że 
majątki ziemskie z powodu uwłaszczenia włościan 
spadłyby znakomicie w swej cenie, nadto zważy- 
wszy jeszcze i to, że trndaoby było tak wyrzec 


skoro do tego otrzyma upoważnienie mini- | ogólnie konfiskatę, jak podciagoaé pod uwłaszczenie 


stra spraw wewnętrznych. Artykuły dzienni- 
ków wyjętych z pod cenzury prewencyjnej, 
nie będą podpisywane, ale odpowiedzialność 
za nie spada na redaktora odpowiedzialnego. 


i pod kotrybucyą kraj cały bez wyjątku, i że prócz 
tego, im kto miał więcej majątku, a zatem do stra- 
cenia więcej, tem był oględniejszym w kompromitacyi 
politycznej, a zatem, ze czyste majątki zostałyby 
przy właścicielach— zważywszy to wszystko, przez 


Trybunały specyalne do spraw druko-| konfiskatę bardzoby nie wiele zyskano. Tymcząsem 


„wych będą aż do wprowadzenia regulaminu 
sądowego z 20 listopada 1864 r., przydzie- 
lone sądom kryminalnym w Petersburgu i 

- Moskwie w pierwszej instancyi, 


wyrzekłszy uwłaszczenie, akt pełen ludzkości i 
sprawiedliwości, a wybierając na spełnienie go 
zapowiedziane ciężary przez lat 42, wybierze się 
więcej, niżeli całe majątki warte, i zaprzęga się je- 


z apelacyą |szcze zarazem tęż szlachtę polską w jarzmo bez- 


do senatu. W sądach tych zasiadać zawsze | płatnych ekonomów, odnoszących tylko co miesiąc 


będą dwaj assesorowie sądu karnego i dwaj 
cywilnego. Przedawnienie w sprawach dru- 
kowych liczy się rok jeden, 

Według brzmienia ustawy, zdaje się, że 


zapracowany grosz własny, grosz dawniej zaoszczę- 
dzony do kas rządowych. I jeszcze to wszystko 
dopełnia się w imię ludzkości, w imię doktryn i 
zasad liberaloych. Bo czyż może być co liberal- 
niejszego nad wyzwolenie mas ludu, klasy najlicz- 


minister nie może odmówić uwolnienia od |niejszej, ze wszelkiej zawisłości? Jakkolwiek bo- 


cenzury dziennikom obecnie wychodzącym 
w Moskwie i Petersburgu na własne ich 
żądanie; odmówić go zaś może tylko nowo 
założyć się mającym dziennikom. 


wiem włościanie polscy niewolaikami ani podda- 
nymi nie byli, a o proletaryacie na tej ziemi ani 
słychać było; do ostatnich jednakże prawie cza- 
sów, tojest do zarządów Wielopolskiego, po większej 
części pańszczyznę odrabiali, co jakkolwiek nie- 


Głównem atoli i ważnem rozporządzeniem | wolą nie było, stawiało jednakże włościanina w za- 


jest to, że minister može zawiesić dziennik | wisłości, i nieraz do nadażyć wiodło, nie czyniąc 
na pół roku, lecz znieść go zupełnie nie juž wszakże wowej epoce żadnego dobrodziejstwa 


x t Wiad P ani żadnej korzyści właścicielowi. I dla tego też 
może bez orzeczenia senatu. ladomo, Źć | włąściciele polscy od dawna już przekonali się o 


zawieszenie półroczne dziennika jest niemal | potrzebie i pragagli przemiany owych stosunków 
jego zamknięciem. Nie ma zresztą w usta- rar zm na inny, stosowniejszy do bieżą- 
wie skazówki, czy rok przedawnia także |cej epoki system, czemu wszakże rząd rosyjski 


77 A żannik muaj |usilne zawsze stawiał przeszkody, przekładając, 
ostrzeżenia, inaczej: zaś każdy dziennik musi b ren eten ar rier hatt 
Fani o re i te RZ Świ a Agi ; - najwolniejszemi klasami narodu, to 
Pala ostrzeżenia doczekać, i być je re on å włościanami wiecznie istniały 


narażonym na zawieszenie lub zamknięcie. |do zajść powody; i tylko wszechwładnej naówczas 
Dodawszy te. uzupełnienia, nic z uwag|woli Wielopolskiego przypisać należy, iż rząd ze 


-naszy ien otrzebujem -|zwolił w ostatku na zniesienie pańszczyzny i na 
EEEE = ; | zamienienie jej na okup. Jak: bowiem juž nadmie- 


Ruska Idea. 


II. 


Konfiskata większych dóbr na 42 lat rozłożoną 
została, i mądry to zaiste pomysł. Kongresówka 
bowiem, skutkiem dwudziesto-sześcio-letniego za- 


niłem, w widokach rządu zawsze zdaje się istnia- 
to na pierwszym planie, utrzymywać między temi 
klasami piezgodg: chociaż przyznać znowu należy 
i oddać sprawiedliwość szlachcie polskiej, że ta 
z swej strony, mianowicie ostatniemi czasy, powo- 
dowana już to dobrze. zrozumianym interesem wła- 
snym, juž ludzkością i lepiej pojętym instynktem 
politycznym, olbrzymio posuwała się ku temu ce- 


u Paskiewicza, upadła prawie, a miasta, któ- lowi, i gotowa nawet była znakomite ponieść ofia- 


= 1815 do 1830 r. podnosić się zaczynały, wali- 
ły się w grazy. Przy takim stanie miast, o wsiach 
nie-ma co nawet i mówić, bo skoro przemysł się 
nie podaosit i miasta upadały, produkt wiejski 
nie miał odbytu; stąd upadek i ruina właścicieli 
ziemskich. „Hipoteki obciążone często do wysoko- 


ry, ażeby swych współbraci uwłaszczyć. Wpraw- 
dzie, nie taka była myśl tego uwłaszczenia, jaka 
sig dzisiaj pod naszemi praktykuje oczyma, ale 
że szczerą była myśl i chęć ofiar, zaprzeczyć tru- 
dno. Ktokolwiek miał, sposobność przyjrzeć się 
z bliska działaniom byłego Towarzystwa Rolnicze- 


ści waloru, a niejednokrotnie nad wartość. Gdyby | 80, zaprzeczyć tego nie može. 


naraz konfiskaty dopelniono, poszłyby z tor- 
i ty 


I byłoby zapewne przyszło do tego. Ale Wie- 


siące rodzin, a możeby i w Earopie inaczej | lopolski uskuteczniwszy anormalny pobór, położył 
na to patrzano piż na uwłaszczenie chłopów. m i og tamę, bo wywołał wypadki, które posłażyły 


Część literacko - artystyczna. 
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(Ciąg dalszy.) 


hmiast krzyknąłem na ordynansa mając |dowali się pomienieni goście, szedłem sobie do 
hę nar tdw rozkazy do aresztowania Sher- | mojej kwatery, aby się spać położyć, i rozmyśla- 
tenże zbladły i drżący zerwał się ze |łem o zjeżdżania się tych panów zawsze w jednym 


wooda 

stołka, ya mię za rękę, i rzekł błagającym 
tonem: „Co pan robisz? 
Na Boga! wysłuchaj 


poiu. Każdej soboty o godzinie siódmej wieczorem 
zjeżdżali się goście do Dawidowa, a co nsjosobli- 
wsza, były to zawsze jedne i te same osoby, jako: 
to półkownik Pestel, Murawiew, Jantalcow, jene- 
ralny sztabslekarz Jafimowicz , porucznik inżynie- 
ryi Licharew, właściciel dóbr Poggi i kilka in- 
nych. W gronie Dawidowskiej rodziny pokazywali 
się oni tylko przy obiedzie i kolacyi, i wcale nie- 
nadskakiwali damom; resztę zaś czasu przepędzali 
w oficynie w mieszkania młodego Dawidowa, Wa- 
sila Lwowicza. Pobawiwszy zwykle dzień jeden, 
wszyscy prawie o jednej rozjeżdżali się godzinie. 

„Jednej takiej soboty, po kolacyi, na której znaj. 


dniu tygodnia, o ich nocnych zebraniach ; przypo- 


ubisz i mnie i siebie ! | mniałem sobie ich tajemnicze miny, ich dwózna- 
mię, teraz winienem odkryć | czne Mowy.. 1 tak z różnych tych zauważanych 


całą tajemnicę; a jak się dowiesz, rób co ci Bię szczegółów związawszy całość, przyszedłem do 


podoba. 


wniosku, że tu musi się dziać coś przeciwnego 


Sherwooda uderzyła mię, a|prawu. Miotany rozmaitemi uczuciami, zatopiony 
gr krok jakiej omg w myślach, wałęsałem się po dziedzińcu. Noc by- 


i i luchač go spokojnie, i|ła prześliczna; 
mitacyi, postanowiłem wys OdpråWi an zo gen oe pA sn r 


drzwi gabinetu, i przy- | przedzierające sig przez firanki okien górnych a. 


dopiero podług okoliczności działać. 
też ordynansa, zamknąłem 
gotowałem się do słuchania. S 

„Na rekomendacyą paňska — mówił Sherwood— 
pojechalen. do jenerala Dawidowa, do JeB0 mia- 
pteczka Kamionki, i zaraz wziąłem się do napra- 
wy młyna. Chociaż miałem mieszkanie w pańskim 


dworze, i codziennie z familia jenerała siadalem på. ; 
do obiadu i piłem herbatę, jednakowoż nie udało 


mi się, zostać przyjacielem domu. Tylko staru8z: 
ka, matka jenerała, okazywała się uprzejmą i la 


półaoe dawno minęła. Rzaciłem 


partamentów. i 
„Widząc to, nie mogłem pokonać obudzonej cio- 
kawości. Wszedłem do sieni, i po cichu, ostrożnie 
wspinałem się na wschody prowadzące na górę. 
przedpokoju nie było światła, i ani żywej du- 
widocznie oddalono służących. Przez dziurkę 
„klucza z sąsiedniego pokoju przedzierało się 
światełko, i usłyszałem głośną i żywą TOzmowe. 
Chcąc jednak zrozumieć, co mówiono, wypadało 


kawą dla mnie; wszyscy inni dla przypodobania sbbzyt się do drzwi. Zdjąłem wige buty, wziąłem 


się jej cierpieli moją obecność, a zaś najmłodszy 
z synów, odstawny pułkownik Wasyli Lwowicz, 
ciągle okazywał wstręt i nienfaošč do mnie. Z re- 
sztą na piczem mi tam niebrakowało, i dla tego 
nie bardzo spieszyłem 2 z naprawą młyna. Tak 
upłynęło kilka tygodni. Przyzwyczejając się coraz 
więcej do sposobu życia w Kamionce, i coraz wię- 


je pod pachę, przypełznąłem na palcach, a spoj- 
rzawszy przez dziurkę, taką obaczyłem Scenę: 
„Przy dużym stole siedzieli wszyscy goście, a 
między nimi Wasyli Lwowicz Dawidow. Na stole 
leżała kapa papierów; Licharew trzymał pióro. 
„Na ten widok zawrzała krew gorączkowo, Ber- 
ce biło jakby z piersi chciało wyskoczyć. Stłami- 


cej anger: gm "å sig z miejscowością, jedná o-|lem oddech, i ucho przyłożyłem do dziurki. Z kil- 


koliczn 


zajęła uwagę moją w najwyższym sto- | ku słów powiedzianych przez Pestla tonem dykta- 
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za pretekst temu, co się dzisiaj dopełnia. Nie na- 
leży bowiem i nie možna spuszczać z uwagi je- 
dnego faktn, który wielkie rznca światło na dzia: 
łania Rosyi. Fakt ten jest taki. Jeszcze przed po- 
wataniem w epoce samych w Polsce demonstracyj, 
kiedy w Rosyi toczyła się walka stronnictw, i 
kiedy w umysłach rosyjskich brało górę stronni- 
ctwo mniemanego dzisiejszego liberalizmu, niejaki 
Emanow pułkownik artyleryi kozackiej, rodem 
Małorusin, przepowiadał i głosił, używając stylu e- 
wangielicznego : „Zobaczycie, co się będzie działo; 
ani ucho nie słyszało, ani oko nie widziało, co się 
dziać będzie*— i w istocie, gdyby bistorye narodów 
całego świata, ich rewolucye i przeobrażenia przed 
oczy przedstawić, to nic. podobnego, co się dziś 
na polskiej ziemi wykonywa, nie ujrzy. I skądże 
te przepowiednie? skąd ta świadomość przyszłych 
rzeczy ? Otóż objaśnia sig to tem, że ów Emanow 
zrodzony na tejże samej ziemi i współczesny, co 
ów profesor, który tak, niefortuanie i nie w porę 
ze swym projektem wystąpił, był wtajemniczonym 
w ów związek, wiedział o zabiegach i walce swe- 


SRTM TT 


Dlatego też rząd jakkolwiek chwilowo naciśnio 
ay, musiał ustąpić i rzeczywiście zrobił natepstwo 
Polakom, dozwalając ogłosić zniesienie pańszczy- 
zny; tak. po nšmierzénití powstania, wiedziony li 
czysto politycznemi celami, pospieszył udarować 
włościan grantami i siedzibami, głosząc od siebie 
inicyatywę wielkiego dzieła, a licząc na to, że przez 
aadanie tylu dobrodziejstw klasie jednej, aczkol- 
wiek ze zniszczeniem klasy drugiej, uda się naj- 
niższe ale najliczniejsze klasy przywiązać i poło- 
żyć węgielny kamień na przyszłość do panslawi- 
stycznego pochodu. / Do rachab tych wpływa nie- 
mało i ta nadzieja, że zniszczona szlachta polska 
w swem mieniu, oczywiście cofaąć się musi i 
w oświacie, czem dotąd przeważnie nad Rosyana- 
mi górowała, aczkolwiek mając zamknięty wszelki 
przystęp do wyższych posad tąk cywilnych jak i 
wojskowych, a zatem sposobność do odznaczenia 
się — a że natomiast, najliczniejsza klasa wiej. 
ską utrzymywana ciągle w ciemnocie (bo aż dotąd 
zaprowadzenia szkółek wiejskich zabraniano, ma- 
jąc ciągle niby plan dla tychże układać, i tylko 
chwilowo wśród przewagi polskiej za rząda Wie- 
lopolskiego, władze na to przez szpary patrzały, jak 
szlachta sama była nauczycielami swych włościan) 
po zaprowadzeniu tych Szkół z gystematem i ję- 
zykiem ruskim, nawykać będzie do języka, zwy- 
ozajöw, a z czasem i do ruskiego obrządku reli: 


torskim domyśliłem się, że ta wygląda na spisek 
przeciw rządowi. - 

Długo spierano się © COŚ, rozmowa toczyła sie 
raz żywiej, raz spokojniej; a Licharew zapisywał 
jednogłośnie przyjęte uchwały, 

„Położenie moje było nader krytyczne; bojaźń 
mięszała mi zmysły, 1 JUŻ chciałem odchodzić, 
kiedy nagle ocknęła 919 We mnie myśl, że przez 
odkrycie spisku mógłbym zrobić fortunę — i zaraz 
nabrałem odwagi i postanowiłem zostać na miej- 
sen. Podczas kiedy Wewnątrz toczyłem tę walkę 
z samym sobą, spiskoWl Z krzeseł powstali. Da- 
widow pociągnął za dzwonek, aby z doła przy- 
wołać służbę; ja zaś #Plesznie odskoczyłem ode- 
drzwi i niepostrzežovy Zbiegłem na dziedziniec. 
Przez całą te noc 2e WZľuSzenia i natłoku myśli 
niemógłem już zasnąć. 

„Kto postanowił raz Szukąć fortuny w odkryciu 
spisku, niepodobna mu było zatrzymać się na pier- 
wszym kroku: dla tego Postanowiłem robić dal- 
sze odkrycia, dozorować Czynności stowarzysze: 
aia, i poznać ich cel tajemny, Tym końcem nło- 
żyłem sobie plan dalszego Postępowania. Niechese 
wzbudzać podejrzeń, trzeba mi było, pod maską 
obojętności na wszystko, mieć pilne oko na te 
zjazdy, podsłachiwać rozmowy, zbierać i zapisy- 
wać najdrobniejszy szczegół, co wymagało, abym 
oile można pobyt mój W domn Dawidowym prze- 
dłażał. Gdy jednak młyn był juž zreparowany i 
szedł wybornie, postanowiłem umyślnie zepsuć me- 
chanizm: i tym sposobem cela mego dopiąłem. 

„Postrzeżenia moje wzięły skutek pomyślny. Do 
grantu zbadałem główne Zasady związku, i dowie- 
działem się mie tylko 0 nazwiskach najwažniej- 
szych spiskowców ; ale i o Wspölnikach rozrzuco- 
nych w calem impery"W, z któremi utrzymywano 
ciągłą korespondencyę. iebawem udało mi się u- 
łożyć listę wszystkich Sprzysiężonych. 

„Z tak zebranemi wiadomościami wróciłem do 
Nowomirgorodu. Spodziewałem się powiększyć ta 
liczbę swoich postrzežeň, wiedząc, że w woj- 
skowych poseleniach znajduję sig wielu nieukon- 
tentowanych z rząda. Jednakowoż zawiódłem się 
w oczekiwaniu; dusze te zgnębione despotyzmem 
nie są zdolne do przyjęcia liberalnych wyobrażeń. 
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gijnego mote sig dać nakłonić, i tym sposobem 
uczynić w przyszłości na całej przestrzeni obszer- 
aego „Państwa ruskiego* jednolitą ludność do ce- 
lów państwowych alias panslawistycznych gotową. 
Tem więc Bystematyczniej niszczą i tępią wszy- 
stko, co tylko polską cywilizacyę przypominać 
może. 

I oddać należy sprawiedliwość obudwom chwi- 
lowo zbratanym stronnictwom tak, iż lubo w in- 
nym sposobie Murawiew nie przeszedł zapewne 
Milntyoa, chociaż iadywidnalnie stoją od sie. 
bie na dwóch końcach bieguna. Rosya tak była 
przekonaną 0 potrzebie zniszczenią pierwiastku 
polskiego, by dojść do Sławiańszczyzny, że nie- 
masz towarzystwa rosyjskiego, gdzieby o tem gło- 
śno i jawnie nierozmawiano, že stoją juž na po- 
łowie drogi, i gdzieby mie roztrząsano, co jeszcze 
askatecznić należy, by pochód był gotowym i bez 
zawoda. Otóż do dalszych prac jeszcze policzono 
zniszczenie lab pozbycie się Niemców, ošwiadeza- 
jąc wprost i bez żadnych ogródek, że uważają 
ich tak jak uważają rozmaitych nacyj guwerne- 
rów, od których się neza języków i różnych wia- 
domości, a zapłaciwszy za to, nie są do niczego 
więcej dla nich obowiązani, i żeich nawet w swem 
łonie, w takim, w jakim są dzisiaj kształcie i 
formie, zatrzymywać nie chcą i nie mogą. Tylko 
przedziergniętych w Rusinów pod wszelkiemi wzglę- 
dami, mogą zatrzymać u siebie. 

Do znakomitych także między innemi środków 
wedłag uznania Słowianofilów, poczytano i koleje 
żelazne, mające być z Moskwy, jako serca Rosyi 
poprowadzonemi w głębie Słowiańszczyzny, i w tym 
też celu na przedstawienie dzisiejszego rząda Car 
zniósł zatwierdzony dawniej i wykonywający się 
projekt kolei żelaznej do Eupatoryj, a zatwierdził 
dwa inne prowadzące z Moskwy przez Polskę i 
Galicyą w centra Słowiańszczyzny; a te koleje, 
jak sig wyraża Kojałowicz, nie mają służyć do 
samego handlu, lecz jak zwykle, również do prze- 
wozu w danych razach wojska, głównie zaś do 
przewozu mas luda ruskiego, któryby swoją cy- 
wilizacyę niósł swym braciom Slowianom, pod 
obcemi rządami gaębionym. Odtąd upadła juz wiara, 
że Rosya powinna słać swoją cywilizacye na wschód 
jako wyżaza od dzikich 1nd0w Azyi — a teraz odkąd 
zgnębiła Polskę, stanęła od razu na wysokości a- 
postołować mogącego narodu, a więc nie do Ea 
patoryi, nie do Chiwy, nie do Amuru, ale w Polskę 
iw europejską Słowiańszczyznę jej droga. Nie tają 
się już z tem nawet znpelaie dzienniki rosyjskie, 
i tylko czytać je potrzeba, ażeby dojrzeć, jak się 
stawią słapy drogowe do Słowiańszczyzny, a nie 
takie, jakie stawiała Katarzyna chcąc trafić do 
Carogrodu, ale słapy trwalsze, ubite z jednolitego 
materyała, który w masach daje jedność religii i 
wspólność języka. I dla tego wytępiają w Polsce 
obrządek rzymski i unię, znoszą prawie wszystkie 
klasztory łacińskie, a natomiast pomnażają prawo- 
sławne cerkwie, wywożą na Sybir Polaków i Li- 
twinów, a natomiast nasylaja równe liczby wyznaw- 
ców prawosławnego obrządku, któremi już opróżnio- 
ae po wywiezionych i usuniętych urzędnikach miej. 
sca lub nowo utworzone posady bywają obsadzane: 
starają sie obznajmié się z pobratymezemi języki 
i nawzajem pobratymeze narody z rosyjskim. 
W tym celu w uniwersytetach Warszawskim cze- 
skiego, a w Kijowskim starocerkiewnego (żyjącego 
dziś w Iliryii słowackim kraju) katedry obsadzono, 
słowem wszystko się dzieje w niezwyczajnym do- 
tąd w Rosyi sposobie, bo tež niezwyczajny z tego 
ma wyniknąć skutek. 


Zuajomość, jaką pan masz z Sochackim, równie 
jak z Licharewem pozwalały mi domyślać się, že 
także należysz do spiskowych; lecz wtedy jeszcze 
pie odważyłem się odkryć przed panem moich do- 
mysłów. 

„Kilkakrotaie zabierałem się pisać wprost do 
Cara; jednakowoż zaniechałem tego, nie mając je- 
szcze w ręku dostatecznych dowodów uknutego 
spisku; a bez tychże wszelkie odkrycie było nie- 
bezpiecznem. Postanowiłem więc czekać cierpliwie, 
dopókiby jaka przyjazna okoliczność nie dała mi 
sposobności zrobienia denuncyacyi opartej na nie- 
zbitych dowodach. 

„Sposobność sam mi panu nastręczyłeś przez za- 
rekomendowanie mię pulkownikowi Gwersowi. Przy- 
bywszy do Woznoseńska zabrałem znajomość z o- 
ficerami Bohskiego pulka ułanów, a mianowicie 
4 Bulgarim, człowiekiem bardzo sprytnym, wy- 
kształconym, majetnym i zwolennikiem wyobrażeń 
liberalnych. 

„Ka wielkiej mojej pociesze, nazwisko jego sta- 
ło na liście spiskowych. Gdy więc tym sposobem 
nadarzała się sposobność do dalszych odkryć, do- 
łożyłem wszelkich starań, żeby się zaprzyjaźnić 
z Bolgarim, eo mi się nadspodziewanie udało. 
beznany będąc z głównemi zasadami spisku, za- 
cząłem wybadywać go z daleka , natrącać o tem 
i owem, dając mu do zrozumienia, że i ja takže 
do spisku należę; ale on unikał ciągle podobnych 
rozmów, i dlugo nie chciał wpaść w łapkę. 

„Aż pewnego razu zaproponował mi Bulgari, że- 
bym znim pojechał do jego wioski — €0 naturalnie 
z wszelką skwapliwością przyjąłem. Miał on na 
wielką skalę założooą owczarnię merynosów, któ- 
rych hodowlą nieustannie się zajmował. Gdy je- 
dnak ze Śmiercią owczarza, jakiegoś niemca, za- 
częła upadać ta gałąź 808podarstwa, wziąłem na 
siebie, aby zyskać tem bardziej przychylność Bal- 
+ erat drwi owczarni — co mi tem ła- 
iwiej pošzi0, Sdy Jeszcze c przy ojcu, wyu- 
ezytem się był hodowli dro Å Good 
i mycia wełny, 

„Pomimo tego zatrudnienia, nie traciłem z Oczu 
głównego celu, to jest wmówienia w Balgarego, 


że i ja należę do spiskowych; jakoż w tej myśli, 


KORESPONDENCYA 
Lwów 12 maja. 


(2) Tatejsze Towarzystwo strzelców miejskich 
postanowiło wywzajemoić się w tym roku Towa- 
rzystwu strzeleckiemu krakowskiemu za odwiedzi- 
ny Lwowa w r. 1862, i wysłać liczną z grona 
swego delegacyę do Krakowa na uroczystość ob. 
chodu trzechsetnej rocznicy zawiązania się tamtej- 
szego Towarzystwa. Strzelcy tutejsi posyłają przy 
tej sposobności strzelcom krakowskim, również 
w wywzajemnieniu daru ówczesnego, tarczę strze- 
lecką, bardzo pięknie wykonaną, która tak pomy- 
slem całego układa jak i wykonaniem zasluguje 
na uwagę. Na grnbo srebrzonej blasze, przeszło 
dwa łokcie średnicy mającej, umieszczona jest w 
środku w spiżowej plaskorzežbie grapa osób wyo- 
brażająca braterstwo i jedność, otoczona wawrzy- 
nowym i dębowym wieńcem; w górze i u spoda 
są również ze spiżu herby ziem polskich, między 
temi herby miast Lwowa i Krakowa i kurek strze- 
lecki, a w około całej tarczy bieży podwójny rząd 
medaljonów spiżowych przedstawiających popiersia 
królów, hetmanów i innych sławnych mężów pol- 
skich. Jest to piękne wswym rodzaju dzieło sztu- 
ki, wykonane tutaj we Lwowie według rysunku 
Lwowianina, technika Prohaski. 

Towarzystwo strzeleckie zajmuje się gorliwie 
przedsięwzięciem wybudowania przy strzelnicy ob- 
szernej sali, której bardzo miastu naszemu potrze- 
ba. Dzisiejsza Bala sejmowa i ratuszowa okazały 
się zbyt małe na liczniejsze publiczne zgromadze- 
nia. Koszt zbudowania nowej sali, czyli raczej 
rozszerzenia dzisiejszego gmachu strzelaicy obli- 
ezono na 30,000 zir. Zə względu, že sala nowa 
głównie na cele publiczne miasta służyć będzie, 
adało się Towarzystwo strzeleckie do Rady miej- 
skiej o przyczynienie się z funduszów gminy mia- 
sta do kosztów budowy. 

Powtarzający się rok rocznie w budżecie miej- 
skim niedobór, którego pokrycie w roku bieżącym 
wyczerpia wazystkie rezerwowe fandusze gminy, 
spowodował sekcyę skarbową do zastanowienia się 
pad środkami zaradczemi, za pomocą których da- 
loby się w przyszłości zaprowadzić w sprawach 
skarbowych miasta pożądaną równewagę, bez na- 
kładania ile możności, nowych ciężarów na mie- 
szkańców. Główne środki zaradcze upatruje sekcya 
pomiędzy innemi w zmniejszeniu liczby urzędni- 
ków i sług miejskich, a to według stanu, jaki był 
przed rokiem 1859; następnie w przerobieniu dol- 
nych pomieszkań gmachu ratuszowego na sklepy 
i wynajmowanie takowycb. Zważywszy, że najem 
sklepów, zwłaszcza w rynku, płaci się tu”bardzo 
drogo, bo od 300 do 1000 złreńskich i wyżej, o- 
tworzyłoby się tym sposobem znaczne źródło no- 
wych dochodów. Pomijam inne pomniejsze zmia- 
ny i oszczędności proponowane przez sekcyę skar- 
bową. Wszystkie te wnioski zostały przydzielone 
sekcyom właściwym do opracowania i przedłoże- 
aia przy budżecie roku następnego. 

Rada miejska uchwaliła ofiarować na budowę 
domu Towarzystwa naukowego Krakowskiego kwo- 
tę 500 złr. 

Dziś na dochód Towarzystwa muzycznego teatr 
amatorski połączony z koncertem. Odegraną bę- 
dzie nowa trzech -aklowa sztaka: Duma i serce 
przez p. Urbańskiego, młodego autora który po 
raz pierwszy występuje z utworem swym publi- 


korzystając z nadającej się okoliczneści, zapyta- 
łem go wręcz: Czy nie masz pan jakich wiadomo- 
ści o mnie z Kamionki 

— Z Kamionki? powtórzył on ze zdziwieniem. 
O czem i od kogo miałżebym otrzymać wiadomość 
o panu? I z jakiej to Kamionki? proszę mi po- 
wiedzieć. 

— Nie ukrywaj się pan — odrzekłem. Zapewne 
czekasz, żebym go wprzód w tym interesie zacze- 
pil. Więc pomówmy. Oto z tej Kamionki, która 
panu musi być znaną, domyślisz sig z jakiego po- 
wodu. Dziwię się, że dotąd jeszcze mic o fem nie 
pisał Licharew, albowiem na ostatniem sobotniem 
zebraniu się, wyraźnie prosił go o to Pestel. Tem 
mniej umiem wytłómaczyć sobie to milczenie, że 
dobrze wiedział, iż wkrótce miałem jechać do Wo- 
znoseńska i widzieć się z panem. 


„Podstęp mój udał się wybornie. Bulgari nabrał 
do mnie ufności, I odkrył mi cały skład i plany 
spisku. W ciągu tego nie przestałem zajmować się 
procesem Gwersa, aż się skończył, i Gwersa u- 
uniewinnił, co jednak nie przeszkodziło, że w koń- 
cu interesa jego pieniężne znalazły się w nader 


0. | Smutnym stanie. Miał on dość znaczną sumę wnieść 


do kasy pułkowej, a tu nie było gotówki. To go 
zmusiło udać się o pomoc do krewnych swej žo- 
ny; wyprawił mię więc w tym interesie, dając peł- 
nomocnictwo w gubernig Charkowska. 

Żegnając się z Bulgarim, prosiłem go, aby mi 
rafi sposobność poznania się z kilkoma człon- 
kami stowarzyszenia, których dotąd nie znałem; 
ale on uprzedził moje życzenie, dając list poleca- 
jący do Wadkowskiego, który miał ułatwić mi zna- 
jomość ze wszystkiemi członkami związku. Zanim 
list ten wręczyłem Wadkowskiemu, uznałem za 
rzecz nader Waž08, obeznač się z jego treściś; zrę- 
cznie wige odjąłem pieczęć i przeczytałem go: Bul- 
gari donosił Wadkowskiemu o mojem niby wstą- 
pieniu do związku. A chociaż nie ma powodu 
wątpić o tem, jednakowoż nie mając jeszcze do- 
kładnej o mnie wiadomości, w rozmowach ze mną 
starał się być ostrożnym i wstrzemiężliwym; co 
też i jemu radzi. Przypieczętowałem list i ruszy- 
łem w gubernię Charkowską, gdzie spełniwszy po- 


=== III==K======= 


| 
| 


== 


=== 


2 


nister finansów przedłożył obrachnnek kosztów 
wojny szlezwicko- holsztyńskiej, oraz pamiętnik, 
przedstawiający położenie Księstw przed wojią, 
wykazujący konieczność tejże, skreślający czyn- 
ności wojenne, z obliczeniem spowodowanych przez 


cznie. Dyrektór Towarzystwa pan Mikuli odegra 
koncert Chopina. Doeböd będzie pewno znaczny, 
gdyż bilety są jaż po wigkszej części rozaprzedane, 

Postanowiono założyć bibljoteczkę złożoną z dzieł 
odpowiednich przy domu ubogich św, Łazarza, dla 
rozrywki starców umieszczonych w tym Zakładzie. 
W tym celu będzie wydana odezwa do publiczno- 
ści o przyczynienie się do utworzenia tej bibljo- 
teki datkiem stósownych książek, 


go środki te były czerpane. Koszta wyniosły; 
1) dla ministeryum woja 


nistracyę poczt i telegrafów 288,613 tal, ogółem 
22,481,777 tal. Fandusze na ich pokrycie wzięte 


Wiedeń 12 maja. 
P i z oszczędności dochodów za rok 1863 i 18 


w sumie ogólnej 14,224,877 tal, tak že jeszcze 
pozostało do pokrycia za ubiegły rok 8,256,900 
tal. Ministergum żąda od izby przyzwolenia na po- 
krycie tych wydatków ze skarbu państwa, 


Do wspomnianego pamiętnika dołączona jest 
nota z d. 22g0 lntego 1865, która, jak wiadomo, 
zawiera warunki postawione przez Prusy w spra- 
wie szlezwieko-holsztyńskiej. Poniéwaž ze zamie- 
szczenia ich w tym pamiętnika okazuje sig wy- 
ražoie, że Prusy od nich do tej chwili nie odsta- 
piły, przytaczam je w szczególności, wraz z koń- 
cowemi słowami o postauowieniu rządu pruskiego, 
w razie doznania zawodu w swoich žadaniach. 
Warnoki te sa: 1) związek i zlanie się wojska i 
floty Księstw z wojskiem i flotą pruską; 2) kon- 
tyngens związkowo niemieckí księstwa holsztyń- 
skiego; 3) twierdza związkowo-niemiecka Sonder- 
burg; 4) odstąpienie terytoryum potrzebaego do 
założenia wojennego portu pruskiego w zątoce 
Kiel, przy ujściach półnócno-wschodniego kanału, 
przy Sonderburgu; 5) kanał półaoeno-wschodbi; 
6) przystąpienie do związku celaego Księstw; 7) 
administracya poczty i telegrafów przez Prusy. 
W końcu powiedziano: Oddanie Księstw przy- 
szłemu papującemu nastąpi po zapewnieniu wyko- 
nánia wszystkich powyższych warunków. Jeżeli 
zapewnienie to nie będzie dane , Prusy pozostaną 
w posiadaniu praw przyznauych sobie pokojem 
wiedeńskim, i zastrzegają sobie prawo upomnienia 
sig o wszystkie pretensye, które tylko do Księstw 


$, W Izbie panów zapadla na dzisiejszom po- 
siedzeniu uchwała, którą Niższa Austrya a 820ze- 
gólnie też miasto Wiedeń z wielką przyjmie rado- 
ścią, lecz natomiast we wszystkich innych krajach 
wielkie sprawi ona nieukontentowśnie. Szło o do- 
datki do podatków ną potrzeby krajowe i na fan- 
dusz indemnizacyjny, które przedsiębiorstwa kole- 
Jowe dotychczas do kas wiedeńskich, a zatem na 
potrzeby Niższej Austryi i na fundusz indembiza- 
cyjay tego kraja opłacają. Na przeszłej kadency! 
Rady państwa wystąpił był poseł Herbst w Izbie 
niższej z projektem, aby koleje, które nie dotyka- 
ją ani Wiedniá ani Nižszej Aastryi, opłacały po- 
mienione dodatki do podatków do kas swych kra- 
jów, przez które przechodzą. Projekt ten znalazł 
wówezas radosne przyjęcie w obu Izbach Rady 
państwa; Izba niższa uchwaliła nawet całą ustawę, 
lecz Izba: panów sądziła, że ustawa tak jak wy. 
szła z Izby poselskiej jest zbyt skomplikowa- 
ną, odrzuciła ją więc, wszelako nie dla tego ja- 
koby nie uznawała słuszności i sprawiedliwości ta- 
kiej nstawy, bo owszem wezwała nawet rząd, aby 
wystąpił z ioicyatywą , a odrzuciła projekt Izby niż- 
szej li dla tego, że zdawał się jej zbyt skomyli- 
kowaaym. Na tegorocznej kadencyi rząd poszedł za 
zdaniem Izby panów, wygotował projekt reparty- 
cyi w mowie będących dodatków na różne kraje 
i gminy, przez które koleję przechodzą, a dô prc- 
jektu tego czuł się tem bardziej obowiązany, ile; 
że wszystkie ner sejmy oświadczyły, iż | jest 
rzeczą niesprawiedliwą i niesłuszną, aby Niższa TA Å N 
Austrya pobierała sama jedna owe dodatki nawet ay e mig mog% | 

od takich: kólei, które po kilkadziesiąt mil są od ; „Wszystkie te dokumenta poszły do druku, i do- 
niej oddalone. Źrósztą na Wiedeń już i ztąd sply-|Piero po doręczeniu ich członkom izby postano- 
wają wielkie korzyści, że zarządy centralne wszy. | Wionem będzie, jakim sposobem mają być trakto- 
stkich kolei muszą mieć tam swoją siedzibę, i że | wane. Dołączony do nich pamiętnik ma być praca 
w tem mieście znaczne robią wydatki, które bez | byłego emigranta Lothara Buchera, który w roku 
takiego przymusu wydawałyby w właściwych ærer 1849 josiadłszy w Londynie, był ztamtąd przez 
jach i ich stolicach. W Izbie więc niższej pomie- | wiele lat korespondentem do National- Zeitung, 
niony projekt rządowy został radośnie powitany, | wydał parę dzieł politycznych o Anglii i dwa 
a nie występował nikt przeciw uiemu oprócz re-|Sprawozdania z wystaw londyńskiej i paryskiej, 
prezentautöw miasta Wiednia i Niższej Austryi; za- |A z wstąpieniem panującego króla na tron, ko- 
mieniony więc został w ustawę tej treści, iż za- |Tzystając z amnestyi, powrócił do kraju, i w koń. 
waze jeszcze Wiedeń pobieralby !/, owych doda- | Cu „per tot diserimina rerum“, uleczony podobno 
tków, a tych %, części wpływałyby do kas tych redykalnie ze złudzeń demokratycznych, powaśni- 
krajów, przez które koleje przechodzą. Tak uchwa- | wszy się ze wszystkimi dawniejszymi stronnikami 
lona ustawa poszła do Izby panów. Komisyą tej 
Izby zmodyfikowała ją nieco, projektowała bo- 
wiem, aby Wiedeń pobierał połowę dodatków, a 
drugą połowę przekazywała prowincyom. Moiej- 
szošé tylko komisyi oświadczyła sig za odrznce- 
niem zupełaem tej ustawy, to jest oświadczyła się 
za tem, aby na przyszłość: jak dotąd sam tylko 
Wiedeń pobierał wszelkie dodatki; a rzecz dziwna, 
że do tej mniejszości przyłączył się także książę 
Karol Jabłonowski. Otóż na dzisiejszem posiedze- 
nia utrzymał sig wniosek mniejszości komisyi, od- 
rzucono projekt rządowy, odrzucono także ustawę 
uchwaloną w Izbie niższej, a zatrzymano status 
quo, Izba bowiem panów przeszła nad tą ustawą 
do porządku dziennego. Wielka ztąd korzyść dla 
Wiednia. Z powodu ogromnych dodatków, któr: 
wszelkie koleje do kas jego wnoszą, w Niższej An- 
stryi dodatki na potrzeby krajowe i na faadusz 
iademnizacyjny nie wynoszą więcej jak 16%,, gdy 
tymczasem u nas wynoszą one, jeżeli się nie mylę 
60%; mimo tego i kolej Karola Ludwika a nawet | q 
lwowsko-czerniowiecka zasilają i zasilać będą ka- 
sy wiedeńskie. Tutejsze dzienniki wydadzą pe- 
wnie jatro okrzyk radości, lecz po prowiacyach 

rnacya będzie niemała. 

_ Izba poselska rozpoczęła dziś obrady nad koleją 
siedmiogrodzką. 


zagrauicznych, gdzie miał znależć sposebaošé do 
stałego zajęcia, mianowicie w bieżących sprawach 
dyplomatycznych. Wspomniany pamiętnik jest pier- 
wszym owocem tego zajęcia. Nie można wątpić, 
że znakomicie jest napisany, bo autor, z powoła- 
nia jarysta, potem członek sejmu pruskiego, na 
wygnaniu polityk å korespondent, odznaczał się 
zawsze bystrością pojęcia i trafaością sądu. pa- 
miętniku przebija, jak mówią, dążność ane. 
ksyjua. 


Przybycie jednego okrętu austryackiego do portu 
Kiel nie ma innego znaczenia, jak okazanie świata 


ne zawczeście przedrzežaiaja pierwotną energią 
netu. 


jak stały. Żadna strona nie zrobiła dragiej kon- 
Wrocław 11 maja. |cesyi. Stan współposiadania długo jeszcze trwać 
będzie. 


t Na ostatniem posiedzenia izby poselskiej mi- 


lecenie Gwersa, wynalazłem Wadkowskiego i od- | które w Bohoduchowie oczekiwać nio omieszkam. 
dałem ma list Balgarego. „Niebawem nadeszlo do mnie oczekiwane od 
„Po przeczytanin lista, Wadkowski obojętoie | Arakezejewa pozwolenie wraz z podorożoą (ro- 
schował go do kieszeni, jak gdyby nie miał ża- | dzaj: paszporta na wolność jechania pocztowemi 
daej ważności, i wszczął ze mną dość nudoą i|końmi) i pieniędzmi na drogę. Tejże chwili wzią: 
długą rozmowę; w końcu zaprosił na obiad. Iate | wszy kuryerskie konie, pędziłem bez wypoczynku 
res mój mimo tego nie robił postępu; juž miałem |trzy dni i trzy noce, a dopiero czwartego przyje- 
zamiar pożegnać go, kiedy mi przyszła myśl wprost chałem do Gruzina, i zameldowałem się hrabiemu 
go zaczepić nie obwijając w bawełnę, Jakoż wy- | Arakczejewowi. 
ym rzecz 0 Bulgarim i Kamionce, natrącając| „Ledwo stanąłem w jego gabinecie, rzekł do 
tu i owdzie o niektórych członkach stowarzy-| mnie grožnym, rozkazującym głosem: ,Denuncyo- 
szenia. wałeś istnienie jakiegyś spiska przeciw rządowi 
nWadkowski, podobnie jak Bulgari, wpadł w si- |i carskiej familii. Czy rozumiesz ważność tego 
dła. Podczas rozmowy zanwažalem, że zaczyna |kroku; czy wiesz, že podłag praw pierwszy kout 
wierzyć moim zapewbieniom o należenia do Bpi- | spada na denuncyaota, jeżeli nie potrafi dowieść 
sku, a gdy jeszcze na kilka zrobionych mi zapy- |swego oskarżenia? Pamiętaj o tem. A teraz ga- 
tań odpowiedaialem z dokładną rzeczy znajomo- | daj, gdzie i jakim sposobem odkryłeś spisek ; ja 
ścią, zbliżył się do mnie, ścisnął za rękę, i rzekł: |kie osoby do niego należą, i jakie masz w rękach 
» Teraz dopiero pewny jestem, že do nas należysz. | dowody ? 
Niepotrzebne juž między nami maskowanie Bię;| „Jaśnie Wielmožoy Jenerale— odpowiedziałem — 
bądźmy sobie braémi.* —. Poczem zaproponował |spisek odkryłem w gubernii kijowskiej, i tylko 
mi, abym kilka dni zabawił n niego w gościnie. | przypadzowym sposobem ; lecz sprzysiężenie roz- 
„Przez ciąg pobytu mego w domu Wadkow- ciąga się na całe Imperyum, å prawdę słów mo- 
skiego dowiedziałem 819 o Wazystkiem, o czem |ich mogę poprzeć dowodami. Z tem wszystkiem 
chciałem wiedzieć. Polubił mię, i jak przyjacielo-| niech mi wolno będzie przełożyć pokornie Jaśnie 
wi i związkowemu odkrył najdrobniejsze szcze-| Wielmożnemu Panu, że tylko przed Jego Ces.Mo- 
góły spisku. Od niego wiem , na ile sekcyj dzieli | ścią Najjaśniejszym Carem będę mógł odkryć Wszy- 
się stowarzyszenie; w których częściach Imperynn | stkie szczegóły sprzysiężenia. 
znajdują sig osobne do jednego celu dążące gęk.| — „Cóż to! — wrzasnął Arakczejew — albo ci 
eye; kto jest na czele spisku; w końca powię.|niewiadomo, że posiadam nieograniczone carskie 
rzył mi spis wszystkich członków tajnego stową- |zanfanie? že dla mnie nie ma żadnej tajemnicy 
rzyszenia. . |. |stann? Powinność twoja wyspowiadać się przede 
„Dopiąwszy w ten sposób mojego celu, nie mia-| mna zę wszystkiem, a z tego co powiesz, zdam 
łem potrzeby gościć dłużej w domu Wadkowskie- | dopiero raport Jego Carskiej Mości. ] 
go; wziąwszy więc za pozór, že interesów pora- | n rażający wyraz twarzy, głos grzmiący 
czonych mi przez pułkownika Gwersa nie pokoń- | Arakezejewa napedzily mi niemało strachu; wie- 
czyłem dotąd, przyspieszyłem mój wyjazd. działem bowiem, jak nieograniczonej władzy uży: 
~ aW mieście Bohodachowie zatrzymałem się, | wał Ów parweninaz znany z najdespotyczniejszego 
| pierwszą odchodzącą pocztą napisałem list do |charaktera; wiedziałem, na jakie wystawiam się 
hrabiego Arakczejewa, w którem donosiłem mu: niebezpieczeństwo jednakowoż tą uwaga, że 
jako odkryłem sprzysiężenie się żle myślących gdybym przed nim odkrył co wiem , usunglby 
przeciw rządowi i przeciw carskiej familii; nąstę-| mię na stronę Jax wycińnięta cytrynę, i za moje 
petete mm niezbite, tyczące się spiska dowody |odkrycie pie miałbym ani złamanego szeląga — 
w. 9520 ROPĄ tylko jednemu Imperatorowi będę | ta uwaga dodała mi odwagi, żem od mego za- 
mógł 080 Pee Note, że na ten konieciprosze o po-| miaru nie odstąpił. Č 
swolepie n #9 W podróż do Petersburga, na|  Przybierając postawę bardziej jeszcze żołnierską 


— 


nie kosztów, i podający w końcu zródło, z które- 
18,522,460 tal, 2) did |sí 
ministeryum marynarki 3,670,704 tal., 3) na admi fr 


były ze mał: złożonych w skarbie państwa, | wie 


politycznymi, zawioął do portu ministerstwa spraw | q 


CZAS z Niedzieli 14 Maja 1865. 


Paryż 9 maja. 


tn brak zdolności, 
ychmiast z wiel 


pomiędzy sprzeczającemi się z sobą obozami. Ce- 
chą obecnego usposobienia politycznego na Za- 
chodzie jest nie łagodzenie politycznych sprzecz- 
ności, niechęci i nienawiści, ale właśnie ich po- 
mnazanie się, coraz większe wikłanie i zaostrza- 
nie. Najświeższym dowodem potrzeby téj przezor- 
ności są doniesienia o rezultatach misyi p. Ve- 
gezzi. Z ostatnich listów nadeszłych tu z Rzymu 
dowiadujemy się, iż co do niektórych kwestyj ko 
ścielaych, a pomiędzy niemi obsadzenie oprôžnio- 
nych stolice biskupich pierwsze „trzyma miejsce, 
zgodzono sig in principio, a chodzi juž tylko o for- 
my wykonania. Ale powiedzmy prawdę, kto dziś 
się sprzecza 0 zasady? Zacząwszy od mioisterynm 
pana Schmerlinga a skończywszy na rządzie fraa- 
cuskim, każda władza zgadza się, a przynajmniój 
zawsze powiada, iż zgadza sig z opozycyą w za- 
sadach ; ale jak przyjdzie do wykonania, okazuje 
się jedno z dwojga, albo że się nie zgadza na 
formy, albo że się nie zgadza na termin, w któ- 
rym zasada ma być zastósowana, co potem naj 
częścićj wychodzi na jedno, jak gdyby nie zga- 
zała się na zasady. Postęp to bez wątpienia wiel 
ki, kiedy rządy nie mają odwagi przyznać się o- 
twarcie do tego, że się nie zgadzają na postepo- 
we zasady, ale skutek ten sam, bo w danym ra- 
zie potrafią one z taką samą stanowczością bro- 
nić form, z jaką dawnićj broniły zasad, co też 
codziennie niemal we wszystkich europejskich 
państwach widzimy. Wracając do właściwego zna- 
czenia misyi p. Vegeżzi, powtórzyć muszę, 


juž tylekroć powiedział, żejodnoai się ona tylko do 


uajpiloiejszych kwestyj kościelnych i może sie 
stać początkiem do niejakiego zbliżenia się, ale o 
sprawach politycznych na dziś ani mowy nie ma, 
a nawet porozumienie się w sprawach kościelnych 
postępuje niezmiernie pomału i uporczywie. Dzi: 
siejszy Constitutionnel składa tylko dowód nie: 
slychanéj śmiałości, utrzymując in barbam ca- 
łego czytającego Świata, že ani jeden z wło- 
skich dzienników nie okazuje wstrętu a tem mnićj 
takiej zgrozy (horreur) od zgody z Rzymem, o 
jakiéj mówią viektöre dzienniki franenskie. Pol 
urzędowy organ liczy chyba na to, że jego czy- 
telaicy nie umieją po włosku; bo kto czyta po 
włosku, ten nie może nie widzieć, że wszystkie 
niezawisłe dzienniki włoskie były i są stanowczo 
przeciwko wszelkiemu porozumieniu się z Rzy- 
mem, bo chcą zupełnego zniesienia władzy świe- 
ckiéj Papieża. | 
Cesarz Napoleon wydał już drugą proklamącyę 
na ziemi algierskiej, tym razem wystósowaną do 
Arabów. Cesarz usiłoje przekonać Arabów cyta- 
tami z Korana. W tutejszych kołach liberalnych 


(ma się rozumieć moskiewskiego żołnierza w 8ze- 
regu), odpowiedziałem, że zważywszy ten wzgląd, 
iž tajemnica spisku szezególúiej dotyczy osoby 
Jego Cesarskiej Mości, przeto widzę się zobowią- 
zanym wyjawić ją tylko samemu Carowi, aczkol. 
wiek wiem doskorale, jak nieograniczonej ufności 
Najjaśniejszego Pana używa Wasza Wysokość na 
urzędzie pierwszego dygnitarza Imperynm. 

Gniewnie spojrzał na mnie Arakczejew, i rzekł: 
„Niech i tak będzie; zobaczymy co tam powiesz. 
Kuszaj, zjedz obiad i bądź gotów na zawołanie." 
Poczem kiwnął głową; jam zrobił lewo w tył i wy- 
szedłem z gabinetu, gdzie miałem prawdziwy przy- 
smak piekła. Służący zaprowadził mię do 0s0- 
baego pokoju, gdzie zastałem obiad przygotowa- 
ny. Można sobie wyobrazić, z jakim apetytem po 
uciążliwej podróży i po arakczejęwskiej inkwizy- 
cyi rzuciłem się na potrawy. 

Dojadałem jeszcze z ostatniego półmiska, kiedy 
wszędł feldjåger, oznajmując mi, że graf w tej 
chwili odjechał do Petersburga, i że dla mnie czas 
zbierać się takže, zaprzężona trójką powózka już 
czeka przed gankiem. 

Około wieczora w towarzystwie feldjegera przy: 
byłem do Petersburga i Prosto zajechaliśmy do 
domu grafa Arakczejewa, gdzie miałem czekać na 
dalsze rozkazy. Å | 

Mierzac krokami wszerz i dłuż izbę, do której 
mię wprowadzono, zacząłem rozmyśląć nad mojem 
położeniem. j 

„Biedny, nie nie znaczący sierżancina, ma Bta- 
nąć przed potężnym monarchą, i odkryć mn o- 
kropną tajemnicę. I cóż mię czeka, ježelibym nie 
dostarczył przekonywających dowodów ? Oto kant 
i wieczną zemsta tych, których zdrądzam. Wi. 
działem rozpaczliwość tego położenia, w jakie do- 
browolnie wpadłem ; myśli zaczęły się mącić w roz- 
palonej głowie, i naprzemiany robiło mi się to 
zimno to gorąco. 

„W tych męczaroiach przebyłem kilka godzin; 
nakoniec, późno w noc wszedł adjutant grafa 
Arakczejewą z rozkazem dostawienia mię do pa- 
lacu. Na te słowa zatrzęsło 8ię we mnie serce, 
przed oczyma biegały płatki, i jak automat po- 
szedłem za adjatantem. .. 

„WBiedliśmy do powozu ewałem pedzao do pa- 


aspi- | milionom 


cytacye te sprawiły wrażenie zabawne, bo przy- 
pomniały żywo niezapomniane króla Praskiego 
„Z bożej łaski,“ czego dzisiejsi Francuzi już nie 
mogą wziąć na seryo, tak jak nie rozumieją już 
średniowiecznego rycerstwa i instytucyj feudalnych. 


, | Mooniejszym daleko jest ten argument, że dwa 


miliony Arabów nie mogą się opierać czterdziestu 
„Francuzów. Możnaby ztąd wnosić, że 
Cesarz nie ma zamiaru zaprowadzenia zasadni. 
czych zmian w rządach tamtejszych. Tymczasem 
pogłoski o takich projektach utrzymują się bezu- 
stannie w kołach półarzędowych. Wczoraj mówio- 
no mi znowu o planie zupełnego wcielenia wy- 
brzeży do Francyi a podzielenia okolie górskich 
na trzy paszaliki, pod protektoratem francuskim. 
Cesarz ma zabawić w Algieryi przynajmniej dwa 
miesiące. Abdel-Kader zabawi kilka tygodni w 
Stambule, nim wyruszy do Francyi. Wszystko to 
są znaki, że Cesarz nosi się rzeczywiście z myślą 
zaradzenia złemu, które wynika z posiadania i 
złego administrowania ziem przemocą podbitych. 
Jeszcze tam powstanie trwa, jeszcze krew się leje, 
a ta jaż myślą o środkach nietylko powstrzyma 
nia przelewn krwi, ale zaradzenia temu, ażeby na 
przyszłość nie było do powstań powodu — i pa- 
nujący sam jedzie na miejsce boju, ażeby nad wy- 
nalezieniem tych środków pracować. A idzie ta 
tylko o dwa miliony koczujących, półdzikich po 
koleń, które się znajdują” pod panowaniem najo 
świeceńszego narodu na świecie. 

Starałem się ile możności oświecić się o tem, 
jak należy pojmować obecny stau rzeczy w Hi 
szpanii. Przyznać się jednak muszę, iż nie Osię- 
gnąłem pożądanego celu; różnię się wszakże 0d 
tutejszych dzienników, iž się otwarcie do tego przy 
znaję. Rzeczy tam dzisiaj jeszcze niezmiernie pæ- 
wikłane. Są powody, dla których wnosić należy, 
iż rząd tutejszy w tej machinie chaosu także nie 
jedną sprężysę porusza: lecz są również niewątpli- 
we skazówki, že orleaniści i legitymiści mają tam 
takže swych czynnych zastępców. Zo wszystkiego 
to tylko zdaje się być rzeczą pewną, że na dnie 


tego ruchu leży dążność połączenia się z Portugalią- 


Czas został wczoraj znowu skonfiskowany. Lecz 
tak samo, a nawet daleko częściej, konfiskują te 
raz wszystkie znaczniejsze dzienniki zagraniczne. 
Są między niemi i takie, które tylko kiedy nie- 
kiedy pojedyńczemi zjawiają się numerami. Ma- 
china bióra prasowego fankcyonuje pod dami 
pana de Lavalette daleko dokładniej, niżeli za 
czasów pana Bondeta. L' Europe doczekała się 
daleko wcześniej rozstrzygnięcia swego losu, niżeli 
sig sam p. Ganesco spodziewał. Wiem oprócz tego 
z pewnego źródła, że w miejscu najwyższem, mi 
mo, że teraz należałoby się spodziewać więcej po 
błażań niżeli obostrzeń, jeszcze i to wydało się za 
mało — i p. de Lavalette musiał wysłachać nz- 
pomnień. Lecz p. Ganesco, mimo to wszystko, 
wcale fantazyi nie traci. Napisał ou list do dzien- 
nika Le Pays, w którym utrzymuje, że artykułów 
feuilletonowych nigdy nie czyta. Można temu na 
pewno uwierzyć, — a nawet nie należy brać tego 
za złe, bo jest to teraz modą w Paryżu. Ale- 


ksander Dumas ojciec przyznał się niedawno pu- 


blieznie, że nigdy nie czytał dramatu, który 
w spółce z drugim autorem napisał, co więcej, że 
nawet nigdy nie wiedział, co się zawiera w tej 
powieści, z dci tea „dramat zrobiono, a która 
Ganesco jakoś da sobie radę, i "ER pi 
wnym, że Z’ Europe będzie zaowu niebawem wpu- 
szczaną do Franeyi. 


Nim się o tyle rozpatrzę w tegorocznej wysta 
wie obrazów, ażebym wam dał dokładne z niej 


sprawozdanie, wyliczę przynajmniej obrazy wy- 


stawione tamże przez Polaków. Te są w alfabe- 
tycznym porządku następujące: 1. Bakałowicza 
Władysława: portret Cesarzowej Eugienii, pąste- 
lami. 2. Góreckiego Tedeusza: portret jego żony, 
olejny. 3. Kaplińskiego Leona: "X. Mačkiewiez 
prowadzony na śmierć. 4. Tegôž: portret hr. Jana 
Działyńskiego w naturalnej wielkości, w stroju pol- 
skim z XVI wieku. Oba olejne. 5. Maleszewskiego 
Týtasa: portret pana Guéroult i 6. Portret panny 
Montaland, aktorki z teatra Gymnase, oba paste- 
lami. 7. Matejki Jana: Znany wam obraz przed- 
stawiający kazanie sejmowe Skargi — ozdobiony 
medalem. 8. Piotraszyńskiego Antoniego : kraniec 
lasu w Fontainebleau, olejny, i 9. Velasquez z przy- 
jaciołmi, rysunek. 10. Rodakowskiego Henryka: 
portret podpułkownika kawaleryi austryackiej, o- 


lacn. Przez wiele wschodów i pokojów przecho- 
dząc nigdzie nie spotkaliśmy Żywej duszy; tylko 
odgłos stąpań naszych przerywał glache milczenie. 
U wnijścia do gabineta carskiego siedzący kamer- 
dyner dał nam znak głową żebyśmy czekali, a 
sam poszedł zameldować nas Imperatorowi. W tej 
chwili zdawało mi sig, że serce z piersi wysko- 
czy; nieporuszony wzrok utopiłem w drzwi pro- 
wadzace do gabinetu. Nakoniec otwarły sig: ka: 
merdyner skinął na mnie żebym wszedł, a stojący 
taż adjutant szepnął do ucha: „wejdź pan* — i 
wszedłem. 

Imperator Aleksander stał przy komioku opar- 
ty łokciem, i rozmawiał z grafem Arakczejewem; 
lecz gdy mię postrzegł wchodzącego zwrócił się 
ka mnie i zapytał: 

„Dowiaduję się od grafa, że odkryłeś spisek ? 

„Odkrylem Najjašniejszy Panie — odpowie- 
działem. 

, „Jakie masz dowody ? — spytał Car, i wpatrywał 
się we mnie. 

„Odpiąłem mundar i z bocznej kieszeni doby- 
wszy listę spiskowych wręczyłem ją Carowi, mó- 
wiąc: Oto jest lista osób źle myślących, zawiąza- 
nych w iajny spisek przeciw W. Cesarskiej Mości. 
Dostałem ją od jednego z członków, porucznika 
artyleryi Wadkowskiego. 

Car pobieżnie przejrzał listę, oddał ją Arakcze- 
jewowi i zwracając się do mnie, tak mówił: 

„W jaki sposób odkryłeś tę tajemnicę? 

nOpowiedzialem szczegół po szczególe wszystko, 
co panu już wiadome. Car słuchał mię z natężoną 
uwagą, i spoglądał to na mnie to na grafa, 

Gdym skończył, przez kilka minut zadumał się, 
potem, przerywanemi słowami tak się odezwał: 

„Dziękuję ci za wierność okazaną mnie i tro- 
nowi. Jeżeli to wszystko się sprawdzi, otrzymasz 
zasłużoną nagrodę. Usłagi tej nie zapomnę. Z tem 
wszystkiem nie mogę jeszcze tema uwierzyć! Nie 
spodziewałem się nigdy, žeby Rosya takich zdraj: 
ców wydała. 

Potem, obracając sig do Arakczejewa, dodal: 
„Każ ma wrócić na swoje miejsce, i dostarcz pie. 
niędzy, żeby mógł śledzić dalsze czynności spisko- 
wych!“  W końca spojrzał na mnie i rzekł: „Ty 


być pə- 


y 


lejay. 11. Szermentowskiego Józefa: Pyrenee hi- 
szpańskie, olejny. Prace Polaków w ogólności 
przedstawiają się korzystnie na tegorocznej wy- 
stawie, a obrazy pp. Matejki i Kaplińskiego mają 
zawsze przed sobą liczną publiczność. 


Wiedeń 12 maja. W doiu dzisiejszym o go- 
dzioie dsiewiątej z rana przybył do Wiednia W. 
ks. Michał wraz z żoną swą W. ks. Olgą. Na po- 
witanie przybywających, N. Państwo przybyli na- 
umyślnie z Szenbrnnu do Wiednia. Na peronie 
oczekiwał gości- N. Pan w mundurze rosyjskim, 
tudzież arcyksiążęta Leopold, Albrecht i Karol 
Ferdynand, wszyscy w mundurach rosyjskich, a 
za nimi liczny bardzo orszak wyższych oficerów. 
Przyjęcie na kolei było nader serdeczne:- N. Pan 
acałował kilkakrotnie W. Księcia, poczem podal 
ramię W. Księżnie wychodzącej z wagonu. Pod- 
czas tego przyjęcia na peronie muzyka pułku Ros- 
bach (polskiego) grała hymn Lwowa. Nowo przy- 
byli goście zajęli pomieszkanie w Burgu. Bytność 
W. Księstwa w Wiedniu ma być kc krótką ; 
według programatu Książe miał się udać tegoż 
dnia wieczór do Jungenheim w elektorstwie heskiem, 
teraźniejszego miejsca pobytu rodziny carskiej. 
W. Księżna zaś do Karlsruhe, rodzinnego miasta 
swego. Wiadomo, iż W. Księżna Olga jest z domu 
księżniczką badeńską. 

— Po sześciotygodniowych feryach Izba wyższa 
zebrała sig we czwartek na posiedzenie. Tegoż doia 
obradowała i Izba poselska, a przebieg posiedze- 
nią jej czwartkowego znajdzie czytelnik poniżej. 
Co do rozpraw w Izbie wyższej, te koresponden- 
cya nasza pod znakiem ($) kreśli tak dokładnie, 
iż do obrazu tam przedstawionego nie dodać nie 
mamy, prócz, iż zapiszemy tu uchwałę Izby, która 
w przychyleniu się do opinii mniejszości, przeszła 
do porządku dziennego nad propozycyą rządową. 

Teraz nieco o Izbie poselskiej. 

„ Ogłoszenie rezultata wyborów do wydziału ma- 
jącego się zająć zbadaniem kwestyi permauencyi 
Komisyi, reformy podatkowej zagaja posiedzenie 
czwartkowe Izby poselskiej. "Wybranymi są: pp. 
Mtiblfeld, Kerer, Wężyk, Hartig, Kuranda, Has- 
mano, Teutsch, Polowy i Hagenauer. Rezultat 
ten, który znaczną część członków wydziału re- 
formy podatkowej, a więc wnioskodawców, pomie- 
82028 w Nowym wydziale, przesądza, jak to wczo- 
raj wspomnieliśmy o jego wnioskach w przedmio- 
cie do zbadania mn przekazanym. 

„Następnym przedmiotem porządku dziennego jest 
pierwszy odczyt wiadomego wniosku Dra Bergera 
względem wysadzania osobnego wydziału do zba- 
dania protestacyj założonych przez sądy wiedeń- 
skie przeciw pewnym wyrażeniom w mowie posła 
Schindlera o postępowaniu przedmiotowem. 

Dla uzasadnienia wnioska przewodoiczący udzie- 
la głosa Drowi Bergerowi, który wstępuje na 
trybunę. 

Mowca stwierdza przedewszystkiem wrażenie, 
które owe protestacye wywołały w Izbie. Były 
one co najmniej niespodzianką. Zrozumiano, iż 
w Izbie odezwały się głosy z zewnątrz, którym 
ustawa wzbrania do niej przystępu; zrozumiano, 
iż zamierzono narzucić Izbie formę protestów, któ- 
rej nie zna ordynacya tej Izby. Nie należy się ła- 
dzić co do znaczenia owych. protestacyj: gdyby 
stać się miały qoma poneseni swoboda 
dyskusyi byłaby ilazyą. bierając następnie cha- 
rakter owych protestacyj, dochodzi wnioskodawca 
do konkluzyi, iż nie są one ani petycyami ani 
sprawozdaniami, ani woioskami, ani też zgoła pod 
żadną inną formę podań sejmowych podciagaaé 
się nie dadzą. Czemże więc mogą być one? Co naj- 
pewniejsza, iż jeżeli nie są propozycyami rządowe- 
mi, to są komunikacyami rządowemi, których tra- 
ktowanie ustaliła już dotychczasowa praktyka. 
Podobnie rzecz się miała w sprawie zarządzeń na 
podstawie $. 13, o których rząd labie również 
wiadomość komunikowal, a która następnie oso- 
bnemn wydziałowi do zbadania i poczynienia 
wniosków przekazaną zostala, "Tryb taki: poste- 
portene zatwierdziły nawet słowa p. ministra 
stanu, 


zaś postępuj roztropnie i samiennie, a w każdym 
razie odwołaj się wprost do grafa.“ 

„Lekkiem skinieniem głowy kazał mi Car odejść; 
zrobiwszy lewo wtył wyszedłem z gabinetu. W przy- 
ległym pokoja czekał na mnie adjutant, który mię 
zawiózł do arakczejewskiego domu. 

„Nazajutrz rano przywołano mig do gabinetu 
grafa. Siedsiaľ on przy biarkn i pisał. Gdym 
wszedł złożył pióro, zmierzył mię surowym wzro- 
kiem i zapytał: Czy ze szczegółami opowiedziałeś 
wszysiko Carowi? Przypomnij sobie, może co je- 
szcze pamiętasz. Częstokroć najdrobniejszy szeze- 
gół prowadzi do największych odkryć. Dla tego 
powtórz co wiesz. od sąmego początku, Jakim 
sposobem odkryłeś spisek? Jakie osoby zjeżdżały 
się do Dawidowa? Coś słyszał o ich planach i za- 
miarach? Czy w rozmowach nie mówili o innych 
osobach należących do 8 w wych Coś o tem 
słyszał od Bulgarego i Wadkowskiego ? 

nPowtórzylem wszystko z temi szczegółami ja- 
kie udzieliłem był Carowi, I wymieniłem nowe o: 
soby, o których słyszałem jakoby należały do 
związku. Graf zapisał każde nazwisko, i przy każ- 
dem zrobił jakąś uwagę. | 

„Wreszcie skończyła się inkwizycya ; Arakozejew 
wstał z krzesła, przystąpił do mnie i rzekł: nnTeraz 
wrócisz do Nowomirgoroda. Mieć pilne oko na źle 
myślących, nżywaj wszelkich środków do dalszych 
odkryć, a o wszystkiem pisaj wprost do mnie. 
Pamiętaj jednak, že deouncyacya twoja od tej 
chwili stała się największą tajemnicą staun. Je- 
żelibyś ją zdradził, pożałujesz zdrady na szubie- 
niey -- ale zapóźno! Rozumiesz! Ruszaj więc! 
odbierzesz podorożnę i pieniądze na nadzwyczajne 
wydatki; ai 0 tem nie zapominzj, że uslnga twoja 
wynagrodzoną zostanie.““ | 

„Po tej rozmowie wyjechałem natychmiast, i jaż 
blisko tydzień jak opuściłem Petersburg, Pojmiesz 
pan, że mu odkryłem tajemnicę stanu, jedynie 
tylko dla tego, że mię zmasiłeś; lubo odtąd i na 
WPanu cięży obowiązek dochować jej święcie. 
Skończyłem : rób pan ze mną co się podoba. 


(Dokończenie nastąpi.) 
—-£00061—— 
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2 m. 50 poład. Ogień wciąż jeszcze sig.szerzy. 
Kościół zdołano ocalić. Dotyeheżas przeszło 7300 
domów stało się pastwą pożaru. Wicher tak silny 
wieje, że stodoły więcej niž o ćwierć mili za mia 
stem położone zgorzały. Å 

Berlin 12 maja. Zeidlers Corresp: pisze: Pro- 
jekt obwołania ks. Augustenburskiego przez Sta- 
ny księstw, wykracza przeciw pokojowi wiedeń. 
skiemu; jeżeliby uchwała taka miała być wyko- 
vana, wtedy Dania byłaby wolog od zobowiązań 
tego pokoju. Stronnictwo narodowe w Danii czeka 
tylko chwili, żeby wojnę nao nowo rozpocząć. 
Byłby to wstęp do katastrofy, po której imie 
Aagastenburgów stałoby się tylko mytem. 

Hamburg 12 maja. Kieler Ztg donosi, że kor- 
weta austryacza „Fryderyk“ opuści znowu 14g0 
Kiel i krążyć będzie 'po' morzu baltyckiem. W 
Nienstedten zebrali się dzisiaj na naradę familij- 
ną książęta Angastenburscy, ojciec (Chrystyan) i 
synowie Fryderyk i ks. Chrystyan. Stary książę 
jedzie do zamku Gravensteia w Sżlazwiku, a ka. 
Fryderyk wraca do Kiel. 

Bruksella 12 maja. (Wand.) Stan króla. ma 
być bardzo zagrożony. W pkutkn puchliny, która 
od nóg ka piersiom się szerzy, król nie jest 
w stanie poruszać się o własnych siłach. 

Paryż 12 maja. (N. fr. Pr.) Sprawozdanie ko- 
misyi budżetowej ma być rozdane w Ciele pra- 
wodawczem 1780, a rozprawy rozpoczną się 20go. 
Thiers ma pierwszy mówić. W skutku przerwy 
druta telegraficznego (zapewne w Hiszpanii) nie 
ma żadoych wiadomości z Algieryi. Książę Na- 

oleon wyjechał do Ajaccio, a do Paryża przyby- 
a hrabina Moutijo (matka Cesarzowej). Poseł hisz- 
pański Olozoga ma być przeniesiony w tym sa- 
mym charakterze do Florencyi. 

Londyn 12 maja, (N. fr. Pr.) Wedlag prywa- 
taych doniesień z Waslingtovu, gabiaet Johnsona 
miał postanowić Z powodu Meksyka, aby nazna- 
czyć termin, po upływie którego wszelka inter- 
weucya europejska må nstać w tym krajn, a ca: 
dzoziemcy mają się zeń wydalić. 


Stambułu, aby uzyskać od, sułtana zmianę miejsca 
pobytu. Żywi ou kn Francyi nienawiść, z którą się 
teraz nie tai. Z wyjazdem Cesarza, sprawy poli- 
tyczne Francyi nie przedstawiają nic uwagi go- 
dnego. 

Doniesienia tak z Paryża jak z Brukseli zga- 
dzają się na to,'że życie króla Leopolda jest w 
niebezpieczeństwię. Nogi jego,aą, obrzmiale i owrzo- 
dzone, jak bywa” niekiedy w pewnych chorobach 
ostatecznych u ladzi podeszłego wieku. Zgon jego 
nie sprowadziłby zapewne. żadnej. zmiany. w polo- 
żeniu Belgii. 

W ostatniej Corrésp. de Rome, która nas dziś do- 
szła, wcale nie widać zmiany tonu względem rzą- 
du włoskiego. „Od dawna pytają się— mówi ten 
dziennik — czy mocarstwa obojętnie przyglądać 
się będą przeniesieniu stolicy. Dopóki nią był Ta- 
ryn, monarchowie mogli, ściśle rzeczy biorąc, u- 
ważąć Królestwo Włoskie jako powiększony Pie. 
mont, a nawet nznawać je, zastrzegając sobie do 
stósowniejszej pory rozbiór przyczyn tego powię- 
kazenia ; ale przesiedlenie to jest nowem i bar- 
dziej dorywczem targnięciem się na traktat zürich- 
ski, tyle razy przetrzebiony. Rząd turyński zakła- 
dając swoją siedzibę w stolicy „jednego z owych 
„wydziedziczonych książąt,” których prawa trak- 
tatem tym były zapewnione, chce widocznie utrwa- 
lié i qświęcić obecny stau rzeczy, to jest przy- 
właszczenie i powiększenie.* Język ten wcałe nie 
zapowiada pojednania. Wprawdzie, między osobą 
Ojca Sgo a jego organami władzy Świeckiej nie. 
masz wszędzie i zawsze tożsamości, ale następu- 
Jący ustęp zdaje się mieć barwę bardziej urzędo- 
wą niż poprzedni: 

„Wybitną cechą większej części ludzi politycznych 
naszej cpôki jest nienctwo, a z niego wynikuął 
najgrubszy z błędów, jakim jest zapoznanie cha- 
raktera Namiestnika Chrystasowego. Tak też wi- 
dziano ostatniemi czasy owych ladzi politycznych, 
zawsze pewnych siebie, stawiających się z pôkaž- 
nością w roli pojednawców papieztwa i Włoch.* 
Tym tonem idzie dalej, a pomiaąwszy kościelną 
doktrynę dalszych dewodzeń tego artykułu o nie- 
omylnošci Ojca égo, nie można wcale wnosić, aby 
w redakcyi Cor. de Rome igaorowano tylko układy 
z rządem włoskim, sżydząc z tych, którzy przy- 
więzują wagę do „tak zwanego pojednania.“ 

Oester. Ztg, która zapewne częrpie wiadomości 
że źródeł utzędowych wiedeńskich, wylicza tradno- 
ści zgody. Papież domaga się, aby Wiktor Ema- 
nuel zawarł umowę jako kröl piemoncki, na co 
ten oczywiście przystać nie może; natomiast król 
żąda, aby biskupi krajów anneksowanych, wyjąwszy 


32 dokumentach dotyczących masy Mikołaja Potos 
'okiego, zgłosić się w ciągu roku i 6 tyg.— Sąd obw. 
stanisławowski pp. Hieronima br. della Scala i Jó 
zofa Chełmickiego o nakazie zapł. Sosio Kron sumy 
woks. 700 vår. — Sąd pow. zaleszszycki Dominika 
Mikołajewicza o wniesionym przeciw niemu przez p. 
Rozalię Hatvany pozwie o wymazanie sumy 62 złr. 
41 c. z hipoteki; ust. rospr. 9 czerwca; kur.tor Dr 
Klimkiewicz. — Sąd pow. w Birczy p. Ernestyng. Do- 
brzańską o wydanym jej pozwie przez Jakób» Kamiń 
rowskiego o zapł kwoty 71 złr. 30 c. w. a.; term. 
nat. rozpr. 6 czerwca; kur. p. Władysław Przybyl 
ski.— Sąd kraj. lwow. p. Juliusza Turczyńskiego 0 
nakasie zapł, Robertowi Doris "350 złr.; kur. Dr 
Gregorowiox,- zsst. Dr. Czemeryński. 

Licytacye: Wd. 30 maja w gmachu urzędu 
obwod. w Krakowie 12 letnie wydzierżawienie dóbr 
Rącznia i Jesiofzańy; ówynez rogzny 950 #lf. — W Å: 
7 lipea w Tarnopolu sprzedaż realności pod l. 27; 
cena wyw;.2861 złr..87 54, c.— W d. 2 i 30 
czerwca, Oraz '4 sierpnia sprzedaż połowy realnos:i 
pod 1,13 w Starym Kosowie; cena wywołania 77 sir. 
50 cent. 

Zawezwania: Urząd obw. kołomyjski Wasyla 
Zdryły z Serafiniec do powrotu do kraju w 6 mie- 


siącach. 
Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Andrychów 9 maja. Ceny targowe w walucie 
austr. 

Pszenica (za mierzycę) 400, żyto 2:50, jęczmień 
2-80, owies 1:50, groch 150, bób —, proso —, 
tatarka —, kukurydza —, ziemniski 1-40, drzewo 
twarde (sa siągę) 500, miękkie 400, siano (za 6e: 
tnar) 140, słoma —, konicz na paszę —. 


lało się patrzeć na Rosyanina, jako na przyb i 
okazywało må obarzającą wyniosłość.” PNY 
znów, že wszystko to zawdzięczamy systemowi, 
dla wprowadzenia w wykonanie którego” wyzya- 
czony był brab. Murawiew. Co się tyczy samego 
systemu, o zmianie którego mówią polskie i inne 
zagraniczne gazety, sprzyjające szlacheckiej rewo- 
laeyi, o tem nie może być mowy. Niedawno mie- 
liśmy: sposobność, wykazać niedorzeczność podo- 
bnych nadziei, Spółeczeństwo ruskie zbyt jasno 
pojmuje swe interesa i stara się o ich zabezpie 
czenie; nie życzy sobie powtórzyć ani jednej z tych 
omyłek, za które musiało tak drogim okapić sig 
kosztem, i nie ono, niezawodnie, zóchce zejść z dro” 
gi wskazanej przez monarchę; dla" którego inte: 
resa Rosyi, nierozerwanie złączone z interesami 
więlaszości, od samego początku jego panowania, 
stoją na pierwszym planie.* 


Ameryk a. 


Nowojorski dziennik World zamieszcza list do- 
mniemanego mordercy Lincolna, Bootha. List ten 
wręczył marszałkowi Stanów Zjednoczonych na 
okręg Pensylwanii, p. Clarke, mając go sobie po- 
wierzonym pod pieczęcią od szwagra swego Boo- 
tha w listopadzie 1864 r. Booth zdawał się wte- 
dy układać spisek porwania prezydenta. Podaje- 
my kilka ustępów z listu tego. 

Tym, których to może dotyczyć. 

Czy mam słuszność lub jestem w błędzie, nie: 
chaj Bóg sądzi a nie ludzie. Sądziłem zawsze 
że Południe ma słuszność, Zamianowanie Abrsha- 
ma Lincolna było wypowiedzeniem wojny Połu- 
dniowi i jego instytucyom. Mówiono, iż trzeba 
czekać na działanie Lincolna. Czekać czego? aż 
nas skrepuje i obedrze. Co za szaleństwo! Połu- 
dnie mądrze postapilo. 

Ludu "Północy! nienawidzę tyranii, kochać 
wolność i sprawiedliwość, godzić w złe i w u- 
ciemiężenie , togo nauczyli nas ojcowie nasi, Kraj 
ten jest dla białych a nie dla murzynów. Zapa- 
trując się ną niewolę afrykańską z tego” samego 
stanowiska jak szlachetni twórcy konstytucyi na- 
széj, zawsze uważałem niewolę tę, jako będącą 
dla nas i dla murzynów jednem z największych 
dobrodziejstw, jakiego Bóg kiedykolwiek udzielił 
miłemu sobie narodowi. 

yłem w pośród niewolników, i widziałem iż się 
z niemi lepiej obchodzili panowie ich na południu, 
niż rodzice z dziećmi swemi na północy. Wia- 
domo Bogu, iż nikt ode mnie lepićj usposobionym 
nie jest dla rasy czarnych, lecz widzę lepszy 


ści. nie pociągają. Co więcej: rozprawy Izby doty- 
kają wszystkich gałęzi żafządu publicznego : a sa 
każde zdanie tu wypowiedzane nastręcza temat 
do protestacyi, przeto gdyby praktyka raz się u- 
staliła, Izba doświadczyłaby grożnej inwazyi po- 
dobnych protestów, —Geneza owych. protestacyj na: 
stręcza mowcy sposobność odkrycia zajmujących 
szczegółów. Przedewszystkiem protestacyami a- 
któw owych zwać pie možna, bo do zakladania 
protestacyj orgańizacya sądowa nie upoważnia 
owych magistratur. Akta te pochodzą. tylko z kan- 
eelaryj prezydyalnych, a mowey wiadomo z u- 
bocza, iž między członkami owych sądów, któ- 

| rych protestacye Izba ma przed sobą, odzywały 

| mię bardzo poważne głosy przeciw podobnej ma 
nifestacyi. Można więc na tej podstawie odmówić 
z wszelką sinsznością aktom owym legalnego cha: 
rakteru. 

Co ma począć Izba z tym fantem? Oto, zda- 
|. Diem mowcy, należy akta owe przewszystkiem prze- 
kazać wydziałowi, którego wniosek winna przyjąć 
Izba, gdyby zaleczł odesłanie owych dokumentów 
, do rąk p. ministra sprawiedliwości, z oświadcze- 
, umiem, iż fzba mie jest w możności przyjęcia do 

wiadomości komunikacyi ministerstwa. Taką radę 
podaje Dr Berger, dopatrtjgc się w odrzucenin 
wniosku, przez się postawionego źródła viezličzo- 
nych. nied.godpości i zawiklaň. 
| Izba przystępuje do głosowania, a nieobecność 
znacznej części lewicy sprawia, iż wniosek Dr 
Bergera — 69 głosami przeciw 64— odrzuconym 
zostaje. Następnym przedmiotem porządku dzien- 
uego są sprawozdania wydzłału petycyjnego. 

Poseł Ofńer jest referentem petycyi 25 kas 
oszczędności o wniesienie propozycyi do ustawy, 
przyznającej tymże zakładom prawo pobierania po 
69/,'0å sum na mei bange lub też papiery pań- 
stwa wypożyczonych, a natomiast opłacania po 
5%, od wkładek. å 3 

Wydział wnosi zawezwanie ministerstwa skarbu, 
aby na następnej kadencyi przedłożyło ustawę od- 
powiednig. życzeniom w powyższej petycyi wyra- 
żonym. 

Po krótkiej dyskusyi, w której poseł Schin- 
dler wystąpił "poňownie z żądaniem zniesienia 
ustawy o lichwie, woiosek wydziału przyjęty. 

Kilka następnych petycyj przyjęto równie jedno- 
| myślnie i postanowiono odesłać takowe do władz 
właściwych; a gdy posiedzenie się przedlužalo, 
spostrzegł przewodniczący, iż zaledwo 90 członków 
pozostało w Izbie. Z tego wage posiedzenie mu- 
siało zostać odroczonem do dnia następnego. 


Tarnów 9go msja. Ceny targowe w walucie 
austr, 

Pszenica (za mierzycę) 3'17, żyto 2:66, jęczmień 
1:89, owies 152, groch 4:00, bób 3-00, proso 2-10, 
tatarka 2:15, kukurydza aw | ziemniaki 1:20, -drzewo 
twarde (za siągę) 9:50, miękkie 7:25, siano (za ce- 
tnar) 1-30 słoma 0:80, końicz na paszę 140. 


Slasznie przewidywał nasz korespondent wie- 
deński, że dzienniki wiedeńskie wyrażą radość 
swoją z wczorajszej uchwały Izby wyższej Rady 
państwa, bo ta, jak twierdzą, zabezpieczyła mia- 
sta Wiedniowi 250,000 zlr.. rocznie, jako. dodatek 
podatkowy na potrzeby kraju i gminy od. przed- 
siębiorstw kolei żelazoych w krajach koronnych. 
Mniejsza zaś 0 to, že na tem ucierpią Galicya, 
Węgry i Czecby, byle zyskał Wiedeń, który i tak 


Głogów 8go maja. Ceny targowe w walucie 


austr. 

Pszenica (xa mierzycę) 3:00, żyto 200, jęczmień 
180,— owies 1-35, — groch 2-90, bób— proso 2:80, 
tatarka — , kukurydza —, siemniaki 1:40, drzewo 
twarde (za siąg.) 1:50, miękkie-5'50, siano (za ce- 
tnar 130, słoma 0-85, konicz pa paszę —. 


R o a y a. środek polepszenia ich bytu. ma przywilej siedziby rad zawiadowczych wszy- dY Ť i Å 
: Polityka a obini dąży do zupełnego wytępie-|. Kolbuszowa 10 maja. Ceny targowe w wal.|stkich kolci w całej monarchii i wydatków przez papieskich, „złożyli mu przysięgę, czemu Papież 
„Następującym artykułem żegna Inwalid Mura. | nia czarnych. Południe nie bije się, nie biło się nigdy | austr. nie czynionych. Arcyksiążęta zasiadający w Izbie |Sprzeciwia się. P. Vegezzi miał wyrzec wróciwszy 
wiewa. artykule tym maluje się cały dach|o utrzymanie niewoli. Bitwa pod Bulle Run za-| Pszenica (za mierzycę) 2'60, żyto 1:75, jęczmień | wyższej, głosowali w duchu rozkladu tej korzyści |do Turynu: „Jesteśmy za daleko od siebie.* Oester. 


Ztg zapewnia o prawdzie swoich twierdzeń. Prze- 
ciwnie Vaterland utrzymuje, że umowa o bisknp= 
stwa stanęła. 

Stan Hiszpanii zawsze jeszcze nie znany do- 
kładnie w Europie. Wiadomo wprawdzie, że są 
tam stronnictwa demokratyczne, republikanckie 
oba złączone pod nazwą postępowców (progresistów); 
że jest stronnietwo iberyjskie, dążące do złączenia 
całego półwyspu; konstytucyjne, złożone z pewnej 
liczby doktrynerów, którzy się nauczyli formał 
życia parlamentarnego z książek, gazet i wzorów 
zagranicznyeb; są jeszcze karliści czyli legitymiści, 
ale siła i stosunek tych. stronnictw do siebie wcale 
nie znane. Niektóre dzienniki francuskie mają 
wprawdzie korespondentów w Paryża, ale ci ba- 
czyć muszą na przepisy cenzuralne Pam: a 
i to watném jest w ntrudnieniu poznania Hiszpa- 
nii, że krajowcey nie utrzymują związków za gra- 
nicą, chyba jakie skryte, a cudzoziemey nie mają 
przystępu łatwego do spółeczeństw hiszpańskich. 
Dla tego ani stanowisko obecne jenerała Espartera, 
ani księcia Reuss nie jest znaue, ani znaną jest 
polityka jakiej się trzymał O“ Donnell, a jakiej 
teraz trzyma 816 Narváez. Opozycya parlamentarna 
z naczeloikiem awym Martinezem nie ma dość sil, 
aby zwalić gabinet, eo jut próbowała przez wotum 
nieufoości, które. jej „sig. nie powiodło, chociaż za- 
skoczyła, Lad. niespodziewani sprawie budže- 
towej, nie mżywauej fam zá p. an plklg przez to 

zby, gdy 


180, owies 1:30, groch 4-00, bób —, proso “2-50, 
tatarka 2:00, kukurydza —, ziemniaki 1:00, drzewo 
twarde (za siągę) 6:50, miękkie 5-00, siano (za ce 
tnar) 0:90, słoma 0-60, konicz na paszę —, 


na kraje koronne. Nazwiska głosujących za i prze- 
ciw podamy; bo z małych rzeczy można często 
sądzić o większych. 

Najzwyklejszą formą, w jakiej dzienniki rządo- 
we objawiają myśl rządów, bywa zaprzeczanie 
doniesieniom po innych dziennikach obiegajacy m. 
Jeżeli na tej drodze nie zawsze można się dowie- 
dzieć, co się stanie, to niekiedy wiedzieć można, 
co sig nie stanie. Dziś też Nordd. allg. Ztg, organ 
gabinetn pruskiego, zaprzeczając dziennikom wie- 
deńskim, aby zgromadzenia prawodąwcze księstw 
zaelbiańskich miały obwołać ke. Augustenburskie- 
go pauującym, a potem zaraz się odroczyć, zosta 
wiwszy resztę jego inicyatywie, dodaje: „Naprze. 
ciw takiej awanturniczej kombinacyi, przypomnieć 
należy, że zgromadzenie nie będzie wcale ustawo- 
dawezem, a zatem nie będzie miało prawa mate 
ryaloie i formalnie do podobnych oświadczeń. 
Prasy, jak to stwierdzają ostatoie urzędowe o- 
świadczenia rządu, stanowczy mają zamiar, nie 
wcześniej odstąpić posiadania księstw i osadzić 
nowego panującego, dopóki żądania ich nie zo- 
stang przyjęte. Wybryki zwołanych stanów. prze- 
dłażyłyby tylko staa tymczasowości.* Tym- 
czasem, jak telegrafają z „Wiednia do Gazety 
S. iej, wczoraj miała odejść z Wiednia do 
Berlina odpowiedź austryacka. na żądania posta- 
wione w depeszy pruskiej względem oddziel- 
nych ze stropy Austryi i Prus przedłożeń, które 
mają być uczynione stanom Księstw, tudzież 
względem wydalenia z Księstw księcia Fryderyka 
Augustenburskiego. Austrya natomiast zgadza sié 
na wybory podłag ustawy wyborczej z r. 1848 i 
na inne propozycye mające przyśpieszyć zwołanie 
stanów. Nie zawadzi ta przypomnieć, iż ustawa 
wyborcza z r. 1848. była niegdyś solą w oku rzą- 
dom niemieckim i w znacznej części przyczyniła 
się do egzekucyi w r. 1849, a rząd, pruski aż do 
ostatnich czasów występował przeciw zasadzie tej, 
jak twierdził, demokratycznej. Na innem znów 
miejsca mówi Nordd, allg. Ztg, że mylnie twier. 
dzą dzienniki, jakoby Prusy zgodziły się na po= 
mieszczenie części tylko swojej stacyi morskiej 
w Kiel; owszem, -oala stacya będzie tam z Gdań- 
ska przeniesioną, a liczy ona 1500 majtków; gdy 
zaś część ich trzyma się na różnych statkach na 
morza, przeto około tysiąca majików będzie stać 
w Kiel. Batalion morski liczy także 1 ladzi, 
lecz znaczna część jego używaną jest do služby 
na oe puaktacb. Nie zaprzecza jednak dzien- 
nik rządowy, iż 6 batalionów pruskiej piechoty 
lądowej i kilka szwadronów jazdy opuści Ksig- 
stwa, w zamian za przybyłych marynarzy. 

Otrzymana dziś pod noc dzienniki wiedeńskie, 
potwierdzają doniesienie o wysłania depeszy au- 
stryackiej do Berlioa. w sprawie zwołania repre- 
zeptacyi Księstw. Gabinet. cesarski przystaje na 
rychłe zwołanie ina ustawę wyborczą z r. 1848, a 
domaga się, aby oba rządy niemieckie przez ko- 
misarzy swoich wspólne czyniły. przedłożenia sej- 
mom Księstw, a nie oddzielnie, jak tego żądały 
Prusy. Co do wydalenia ke. Augustenburskiego, 
Austrya się temu oparła. Kor. Zeidłera grozi ter- 
waniem przez Danię pokoju wiedeńskiego. Na 
dobrej chęci pewnie nie zbywałoby w Kopenha- 
dze, ale zbywa na siłach. 

Doniesienia z Algieryi dochodzą do 9go b. m. 
i zdają sprawę z odwiedzin Cesarza Napoleona po 
różnych zakładach, z wycieczek jego, przyjmowa- 
nia depntacyj, między któremi zapowiedzianą jest 
deputacya znakomitszych krajowców, z zabaw wy- 
prawianych na cześć Cesarza, to jest z tego wszy- 
stkiego, co powierzchowną część pobytu w Algie- 
ryi wypełnia. O politycznej części tego pobyta nie 
dotąd nie słychać, ebyba to jedno, że Cesarz ma 
odwiedzić Beja Tunetańskiego w jego własnej stó- 
licy, Odwiedziny te miałyby chyba na cela pod- 
niesienie moralae powagi Beja, któremu wyrzucali 


Przegląd Polityczny. 
lać jego podwładoi, že odwiedziwszy przed ` trzema 


Depesze telegraficzne, latami Cesarza, uviżył się, gdyż się uznał przez 
Kołomyja 12 maja godz 1 m. 40 polnd.: Od| to. według pojęć wschodnich, sługą jego. Wizyta 
10ej rano Kołomyja stoi w plomieaiach, Galy ry-| Cesarza zrównowažylaby zatem to wrażenie. Co 
nek jaż spłonął prócz zachodniej połaci. Natar-|do przyjazdu Abdelkadera do Paryża, zaprzeczają 
czywy wicher utrudnia środki ratunku, — Godz.|znów temu. Dawny wódz przybył na to tylko do 


przeczyła tój myśli, gdybyśmy nawet byli ją mieli; 
niesłuszne z początku okrucieństwa i niespra- 
wiedliwości zmieniły niesłuszność tę w- prawo! 
Gdy się przýczynilem do aresztowania Johna 
Brown (który był mordercą i słusznie został 083- 
dzonym i skazanym przez bezstronnego sędziego 
isędziego przysięgłego), dumny byłem: z drobnego 
udziału, jaki-bralem w tćj sprawie, sądząc że jest 
obowiązkiem moim dopomódz ojczyźnie mojéj 
do spełnienia aktu sprawiedliwości. Lecz co było 
zbrodnią dla biednego Browna, staje się teraz 
cnotą dla stronnictwa republikańskiego. Dziwna 
przemiana! Sądziłem i sądzę jeszcze, że abolicyo- 
niści sami są zdrajcami i że zasługiiją na los 
Johna Brown, nie z powodu zniesienia niewoli, 
lecz dla środków, jakich używają, aby ją znieść. 
Starałem się wyśledzić, na czem opierano się, 
zaprzeczając prawa secesyi. Wiem, że mnie trzy- 
mać będą za szaleńca. Mogę się poczytywać za 
szczęśliwego, że praca moja przynosi mi 20,000 do- 
lorów rocznie, i ambicya moja mogła mieć szerokie 
szranki. Z drugićj strony nic winien nie jestem 
| Poludniowi, które mi nic dobrego nie uczyniło . . 
Lecz jestem za Południem i nie sadze, aby to było 
hańbą starać się o śmierć człowieka, który mu tyle 
złego wyrządził. 
eżeli mi się powiedzie, nie będę miał z tego 
žadnéj korzyści. Legne w tym samym. dole, co 
Południe. Mówią, że wreszcie Północ doprowadzi- 
ła je do tej ostateczności, zapominając, że niena- 
leży jątrzyć nieprzyjaciela aź do szaleństwa. 
LE będę i z dumą, lub zalegnę ten sam 
ół, i 
Sprzymierzońy pełniący swój obowiązek pod 
własną odpowiedzialnością. r x 
Wilkes Booth. 


šo AB 
Kronika miejscowa i zagraniczna, 


Kraków 13 maja, Pałac Wielopolskich nabyty 
na własność miasta dla pomieszczenia biór Magistrato, 
został już oprdkniony, i roboty około jego przerobie- 
nia rozpoczęły się. 

— P. Wilkoszewska, skazana na 3-miesięczne wię 
zienie, wypuszczoną została wczoraj na wolność, od- 
siedziawszy karę, w którą miała sobie wliczony areszt 
śledczy. 

— Do liczby wymienionych ostatniemi czasy w pi- 
śmie naszem, a mianowicie 8 i 9 kwietnia nowo pro- 
mowanych w uniwersytecie Jagiellońskim doktorów, 
dodać należy Franciszka Hligel "z Frisbrann w An 
stryi , który otrzymał stopień doktora praw. 

— P. Powidaj redaktor Kroniki, w Krakowie wy- 
chodzącego pisma, a przez czas as kd r. 1863 re- 
daktor odpowiedzialny ; Gazety Narodowej, odsiedzia- 
wszy 11 miesięcy więzienia w Krakowie sa spra- 
wy drukowe z powodu wydawnictwa Kroniki, odsta- 
wiony został do Lwowa, gdzie ma 6 miesięcy odsie- 
dsieč za procesa drukowe Gazety Narodowej. > 

— D. 10 maja żona pewnego lekarza we Lwowie 
rzuciła się oknem z 3go piętra na bruk; skutkiem 
czego wkrótce życie zakończyła. 

— Dzień 12ty maja padał około godz. Tej srana 

bny "deszcz. Wiatr był sachodni, który im bardziej 
pabazym się stawał, tem też więcej A ž vidno: 
tych prz ; ile nie| "981 ustępowały, 'Temperaturs doszła od -+ 99%6 
Pony a ay pzd wią novo Žo Brom hn wyko pł, Da 

A aa eii pA ay głó wnych a > eg wskazywał +- 69,8 Reaumura barometr 
awych zasadach wskazany mu system zoalazł w AGE 
nim najściślejszego i niezachwianego wykonawcę. | — W niedxielę dnia 14go maja, Najświętszej Ma- 

„ cela odrodzenia kraja ną podstawach panują |ryi Panny Łaskawej; w poniedziałek dnia 15 maja, 

cej w nim, ze względu na swą liczebność i swe |S- Zofii i 3 córek męczenniczek. 


prawa historyczne ruskiej narodowości, — staral EE 20 LL weto VE 


się o polepszenie stanu dachowieństwa prawosła- rw - 
Wnego, i rozprzestrzenienie i wywyższenie cerkwi TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Krakauer Ztg | Gaz. Lwowskiéj. 


| Prawoslawnych; w tymże cela starał się podnieść 
| biedne, sm Ab plemię białoruskie, dodawezy pad- i 
a Stawy materyalnej i moralaej jego pomyślności.| Zawiadomienia: Kemisya namiestniogs w Kra- 
wiedzając teraz Litwę i Białoruś, každy Kosyanin | kowie: kandydatów do egzaminów. rządowych na l6- 
|, Prayzna, że znajduje się w Rosyi, pośród pokre- śniczych lub technicznych pomocników tychże o ter- 
| Wnego mu spóleczeňstwa, nezuwa się panem, tam minie przędłożenia Poan ao 0a oset wot. — Bad 
drie niedawno jeszcze stronnictwo polskie ośmie. obw. słoszowski © talegających 'w depozycie od lat 


Wiedeń 10 maja. Spirytus. Zapasy przerze- 
dzóne, szczególniej brak czystego ziemniaczanego; 
przywóz albo bardso szczupły albo w skutek da- 
wniejszych ugód ma juž swoję „przeznaczenie, i 0l, 
tego nie wywiera na targ żadnego, nawet pośrednie 
go wpływa. W ogóle widać w tym handla pewne roz- 
prężenie, i nadchodzi ten czas w którym dystyllator- 
nie albo bardzo malo łub żadnego nie mają zatru 
dnienia, i brakuje wszełkiej przyczyny do podniesie- 

cen. itak sprawdza się zdanie, iż obecne 
ceny spirytusu są za niskie i że należy się spodzie- 
wać ich podniesienia; już bowiem w końcu zessłego 
tygodnia za ziemniaczany z ręki płacóno 42 c, teraz 
ofiarują 42%, do 4274 a nawet za melssowy. płacą 
42 o. Dziś zatem można donieść o podwyżce V. do 
% Ci, i co ważniejsza o obszerniejszym odbycie. No 
tuja. obecnie. za zbożowy 42'/, do 49%, melasowy 42 
do 42%, a na maj, czerwiec 42" c. 


Peszt 9 maja. Parno, na przemiany pochmurao 
i pięknie, 15 do 20% R. Woda opada. 

Handel zbożowy. Ciągła posuchą stała się przy- 
csyną prawie. febrycznego ruchu; miejscowi spekulanci 
i kupcy z prowincyi kupują wiele i dają znacznie 
wyższe ceny za późniejszą dostawę. Za to konsumenci 
się wstrzymują, a zagraniczni kupcy zupełnie się usu 
wają z targu i w pojedynesych Przypadkach przystę- 

uja do wykonania dawniejszych ugód, gdyż miéjšco- 

| dążność do podwyżki nie znajduję poparcia na 
innych targach. Targi londy úskie dla pszenicy bar- 
dzo słabe, za to dobrze idzie w Tryeście a w Ba 
waryi ceny cokolwiek sig podniosły, 


zaskoczyła go, że licznie. przybyła do 
partya rządowa zaledwie w części była zebraną. 
Gonzalez Bravo uratował gabinet. Mówił ciągle 
kilka godzin, a przez ten czas ministerynm roze- 
slalo po całem mieście gońców doróżkami i poja- 
zdami zwołojąc deputowanych. Gdy przyszło do 
głosowania, miał rząd 140 głosów, opozycya 111— 
i wotum nienfaogei upadło. 

Co do stosnaków Hiszpanii do Włoch, Epoca 
pisze, že zastępujący dotąd posła hiszpańskiego 
w Turynie, sekretarz Duro — bo Hiszpania nie ma 
posla, nieuznawszy Królestwa Włoskiego— ma 
polecenie ndania się do Floreneyi za przeniesieniem 
tam stolicy Włoch, dla okazania, że stosunki obu 
państw uie så zerwane, ale tylko zawieszone, a 
odnowią się napowrót z dniem, „w. którym los 
Papieża będzie zapewniony, å żywioł konserwaty- 
wny odniesie zwycięstwo nad demagogią Mazzi- 
niego.“ Telegram z Madrytn z dnia 11 donosi, że 
królowa przyjmowała posła peruwiańskiego, co 
świadczy, iż spór za zakończony uważać možna. 

Z Lisbonydonoern, rtø zycym w. labie liczy 
21 głosów większości, i „nie/ wiadomo, czy ga- 
binet się usunie łab rozwiąże: izbę. 

W rzpltej Panama 'w Ameryce środkowej wy- 
buchła rewolucya w marca skutkiem zbuntowania 
się wojska. Prezydent Calančba schronił się na o- 
kręt Stauów. Zjednoczonych, Dr Coluoje powołany 
został na tymczasowego prezydenta. Pierwazą tra- 
doością nowego. rządu było: skąd wziąść pie- 
RZ zamyśla on więc zaciągnąć pożyczkę — jeźli 
się uda. 


tego ceny wszystkich zbóż podnoszą się, Obrót oży- 
- się głównie ku zaku 


` tem, aby wyprowadzić ruski panujący że z pod 
i ezachwiane 


ch przez nie 
dla doprowadzenia celu do skutku, zaczęły Pad 


Praga 7 maja. Od pięciu tygodni ciągła suszu; 
wczoraj było troszkę poelimurB0, lecz nie przyszło do 
deszczu, spodziewają się go wkrótce, inaczej žleby by 
s zasiewami. Rzepak w wiela okolicach nie obiecuje 
korzyści, lecz obfitazy desscz Polepazylby stan jego: 
Pomimo ciągłej suszy, położenie handla zbożowego 
nie polepszyło się, gdyż na zagranicznych targach 
nie słychać o podwyżce. Na wozorajszy targ zwie 
ziono blisko 5,806 m. zboża różnych gatunków, któ 
re wraz z podatkiem po następujących cenach placo- 
no; pszenica za 80 do 87 £- Po Š/xlr. 50 c. edo 4 
zir. 46 č., żyto na 79 do 82 f/ po 2 zir, 50 do 93 
©; jęczmień na 70 do 75 f. PO 2 str, 7 do 40 a, 
owies 46 do 51 f. po 1 zir, 55 do 90 e., olej przy 
matem possnkiwaniu 26", do 27 złr., rzepak podnosi 
sig w cenie, i dawano juž na dostawę w późniejszych 
miesiącach 7 złr.'25 do 50 ©: makuchy placoňo po 
3 slr. 20 do 30 c. ga 100 fantów, 


EEE O S 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu“. 


No wy Jork 3 maja. Grant rozpoczął rozpu- 
8zczać wojsko. 400,000 ladzi ma być rozpu3zczo- 
nych; dotychczasowe ograniczenia w związkach 
handlowých z Południem będą zniesione. Pogłozka 
krąży, że ministrowie: Seward; sekretarz stanu: 
Stanton, wojny, i Welles, marynarki, mają zamiar 
podania się do dymisyi. maj 

Kursa. Więdeń 13g0 maja wieczór. Kolej pół- 
nocna 1822. — Akcye kredytowe 18540, — Losy 
z r. 1860-93-85, — Losy 2 r. 1864-88-90, — Paryż 
13 maja. Renta w końcu 67-65, 


zarzuty przeciw temu lub innemu z przedsięwzię- 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Ksawery Masłowski. 
TI 


otkliwy w kraju naszym brak na- 
kładców, szczególnie na dzieła nau- 
7 kowe, zniewala nas drogą prenume- 
raty uskutecznić wydanie książki, traktującej 
jedrę z najciekawszych, lecz oraz najtrudniej- 
szych i dla tego najni dotychczas badanych 
części Gramatyki polskićj, tj. naukę o pierwiast- 
i źródłosłowach, czyli tak zwany 


Stoworód Polski. 


Ogłaszamy więc niniejszem 
Prennmeratę na dzieło pod tytułem: „Nauka 
o pierwiastkach i źródłostowach pol- 
skich ze stanowiska ogólno - porów: 

nawczćj gramatyki, 
. Wyłożona przez 
Bronisława Trzaskowskiego. 

Prenumerate w ilości 1 złr. przyjmuje do koń- 

ca Maja rb. w Krakowie Wny Jedrzéj Józefczyk, 


kach 


właściciel pensyonatu, — we Lwowie W. Stani- 
a Sobieski, profesor gimn. — a w Rzeszowie 
or. 


Spodziewamy sie, že przy życzliwćj pomocy 
miłośników ojczystego języka, rzeczona książką 
z końcem Czerwca rb. będzie mogła opuścić prasę. 

Rzeszów 28go Kwietnia 1865. å 
(2673-5-)T Bronisław Trzaskowski. 


Uwiadomienie. 


sł 


Uwiadamia się szanowną Publiczność, 
że wystawa tegoroczna Sztuk pięknych 
zamkniętą zostanie z dniem 21ym maja. 
Losowanie zaś zakupionych przez Dy- 
rekcyę obrazów odbędzie się dnia 26 
tegoż miesiąca w lokalu Towarzystwa 
o godzinie 14ej, na które się panów 
akcyonaryuszów uprzejmie zaprasza. 

Panowie Agenci jako tóż Akcyona- 
ryusze Towarzystwa proszeni są, aby 
przed tym terminem uiścić się raczyli 
z należności za Akcye. 

Kraków 14 maja 4865 r. 


Dyrekeyi T. P. S. P. 


Z kancelaryi 
(2796-2-3)T 


Ogłoszenie licytaeyi. 
N. 4603 (2792--3) 


W celu wypuszczenia w dwónasto- 
letnią dzierżawę folwarku dóbr Rączna i Je- 
ziorzany do funduszu szpitala św. Łazarza 
należącego, w Wielkim Księstwie Krakow- 
skióm, w Powiecie Liszki położonego, 
odbędzie się licytacya w biórze c. k. 
Władzy Obwodowej na dniu 30 maja 
1865 r. o godzinie 10tej przed połu- 
dniem. 

Przed rozpoczęciem licytacyi przyjmo- 
wać się także będą deklaracye przez opie- 
czętowane oferty. 

Czynsz roczny ustanawia się do licy- 
tacyi w kwocie złr. 950 wa. in plus. 

Wadyum wynosi złr. 100 wa. 

Oferty po rozpoczęciu licytacyi wnie- 
sione tudzież wszelkie deklaracye ustne 
lub pisemne, po ukończonćj licytacyi ro- 
bione, nie będą uwzględnione. 

Bliższe warunki licytacyi przejrzóć mo- 
ina w biórze ck. Władzy Obwodowéj. 

Co się niniejszem do publicznéj po- 
daje wiadomości. 

Z ek. Władzy Obwodowej. 


Kraków dnia 5 maja 1865 r. 


PASTYLKI z ERGATYNY 


przez Bonjean. 
Złoty medal farmacentycznego Towarzy- 
stwa w Paryżu. > a 
Pastylki te bywają używane Z jak naj- 
zym skutkiem przez pajsłynniejszych 
zy europejskich przeciw krwotokom 
każdego rodzaju, pluciu krwią, biegun- 
ce i chronicznemu rozwolnieniu, (które 
niemi leczą się w kilku dniach) przeciw za- 
twardzeniom i upławom kobićcym. Przez 
swą energiczną działalność na cyrkula- 
cyę krwi stają się pastylki te oraz naj- 
lepszym środkiem przeciw słabościom 
piersiowym. 

Główny skład w Paryżu: Labelonye et 
Comp., 19 rue Bourbon Villeneuve, — w 
Krakowie: p. Wiktor Redyk aptekarz, 
we Lwowie: p. Berliner aptekarz. 

(2802-1-18)T (W) 


OLEJEK JODOWANY 


przez J. Personne. 
Przez cesarską akademię medyczną 
w Paryżu uznany. 

Podług zdania akademicznego jest ten 
olejek środkiem lekarskim nieocenionćj war- 
tości, mającym większe zalety "niž oléj 
z tłuszczu wątrobianego miętusowego, np. 
przeciw wszelkim slaboseiom skrofuli- 
nabrzmiepiu gruczołów, przeciw 


le 
le 
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Nakładem i czcionkami Drukarni „CZASU* W. Kirchmayera 


Kamienica dwu- 
w KRAKOWIE 


na każdym piętrze kilkanaście 
pokoi a 

w razie potrzeby podzielonych dla wię- 
cej stron — przy jednej z głównej ulic po- 
łóżona — z wolnej ręki do sprzeda- 
nia, z wyłączeniem wszelkich faktorów. 

Bliższych wiadomości- udzieli Wny 
notargusz Muczkowski przy ulicy Bra- 
ckiej pod 1. 155 zamieszkały. (2750 1-3) 


Dnia 31 Maja 1865 


ciągnienie 


Wielko-książ. Badeńskiej 
Rząd. pożyczki loteryjnej 
14 milionów złot. 
Sprzedaż losów tej pożyczki 


jest wszędzie prawnie dozwolona. 
Rocznie odbywają się 4 ciągnienia mia- 
nowicie: dnia 31 Maja, 31 Sier- 
pnia, 30 Listopada i 28 Lute- 
go, w których następujące wygrane wy- 
paść muszą: % po 40,000, 2 po- 
10,000, 2 po 4,000, 10 po 2,000, 
44 po 1,000, 40 po 250 980, 
49 zł. 
Jeden los na 4 ciąg. kosztuje zł. 5. 
Sześć losów dto dto. , 25. 
Jeden los na ciągnienie dnia 31 ma- 
ja, kosztuje % zł. (2720-4-6) 
Zamówienia za nadesłaniem należytości 
uskuteczniają się punktualnie. Uprasza 
się adresować frankowane listy wprost 


Plany i listy cią- Jean Schrimpf 3 


gnienia bezpłatnie. 
Grosshandlungshaus in, Frankfurt a. M. 


mer „Pluskwom Śmierć!" 


Najnowsza tynktura tak ludziom jak 
i zwierzętom pacierzowym nie jest szko- 
dliwa. Środek ten z krajowych roślin 
wyrobiony i w niezliczonych wypadkach 
wyprobowany okazał się niezawodnym 
przeciw pluskwom, tychże poczwarkom 
i jajom. Flaszeczka kosztuje na miejscu 
we Lwowie 25 c. w. a. — (2656-5-)T 

O. T. Winkler. 

we Lwowie Nr. 78, miasto. 

Składy tyej tynktury do wygubienia owadów 

utrzymują: 
w KRAKOWIE p. M. Jawornicki, p. Kon- 
rad Wencel i p. H. Blaut, w BRODACH 


. M. Streicher; — w ZENON CA p. Jan 
i ZEMYSLU p. W. pie bre, 


Tylko 1 złr. 50 c. austr. b. 


kosztuje 1, losu oryginalnego 
do najnowszego wielkiego 


Losowania pieniężnego, 


którego Pierwsze ciągnienie wygra- 
nych pod zaręczeniem rządu, nastąpi 
dnia 24 i 26 Maja 1865. 

Losowanie to zawiera w ogóle 
14.500 wygranych, między ty- 
mi złr. 200.000, 100.000, 50.000, 
30.000, 25.000, 20.000, 15 000, 12.000, 
10.000, 5.000, 4.000, 3.000, 2.000, 
1.000 i t. d. 

Cały los oryginalny na powyższe 
ciągnienie kosztuje . 6 złr. austr. b. 
pół-losu oryginalnego 3 


n „ 


Każde, choćby najmniejsze zamó- 
mówienie uskutecznia się jak naj- 
spiesznićj i z dyskrecyą. Uprasza się 
tylko adresować wprost pod adre- 

(2104-6 11)T 


„Jacob Lindheimer junior, 


Staats-Effecten-Handlung in Frankfurt a. M.“ 


IN Wieś w Zółkiewskiem!! 


6% mili od Lwowa, a pięć mil od kolei że- 
laznéj odległa — składająca się z trzech fol- 
warków, z których każdy osobne ciało tabu- 
larne stanowi, — obejmująca razem 2227 mor- 
gów przestrzeni, mająca z roli i propinacyi 
dochoda 3000 złr. a z lasu 4000 żłr., z wszy- 
stkiemi budynkami nowemi murowanemi 
w bardzo dobrym stanie, z domem mieszkal- 
nym nowym o czternastu pokojach i młynem 
o dwóch kamieniach, z ogrodem angielskim 
i owocowym, jest do sprzedania lub w za 
mianę na większy majątek z dopłatą 30,000 
złr. Zgłosić się do kancelaryi Wgo Ka- 
bata Dra obojga praw we Lwowie, 
(2709-3-4)T 


piętrowa 


CZAS z Niedzieli 14 Maja 1865. 


Zår. 200.000, 100.000, 50.000. 30.000 itd., 


muszą być wygrane przy wielkiem 


Frankfurtskiem Losowaniu pieniężnem, 


„którego pierwsze ciągnienie nastąpi dnia 24 i 25 Maja. 

Do tego ciągnienia są z zaręczeniem jak najpunktualniejszego uskutecznienia za- 
mówień u podpisanego”do nabycia: 
Całe losy. . . . . . . e... «po 6 zl. wal. austr. 
pół-losy Rui fa meer > 
> cwierc-losy .... .. po l „ 50 cent. W. a, 

oryginalne (nie Promesy); oraz przesyłają się plany i listy ciągnienia bezpłatnie. 

J. Blum, 


(2496-3)T „Staats-Effekten-Hiandlung in Frankfurt a. M. 


Główny skład Papierosów Petersburgskich z fabryki „LA FERMA“ 
pod firmą: 
Kary i Przedecki 
w Wrocławiu, ulica Schuhbrúcke Nr. 7, 
otrzymał w tych dniach znaczny transport z Petersburga Papierosów w ró- 
żnych gatunkach i sprzedaje po cenach fabrycznych, począwszy od 


121, egr. do 37/, tal. za sto sztuk. Przy partyach, począwszy od 3.000 
sztuk, odstępujemy rabat, Także otrzymaliśmy prawdziwe Tytunie tureckie, 
w oryginalnem opakowaniu, t. j. w pół- i całych okach, po cenach 
od 2 tal. do 4%, tal. za funt. — Obstalunki nam łaskawie udzielane jak 
najpunktualniej uskuteczniamy i przesyłamy za pobraniem pocztą do miejsc 
nam wskazanych. Połecamy się względom szan. Publiczności. (2753-1-3) 


Fabryka niepękających szkieł i bań do gazu i petroleum. 

i Niniejszem mam zaszczyt oznajmić, że z dniem 15 Maja r. b. otwieram tutaj 
moją fabrykę niepekajacych szkieł i ban (Blaker) do gazu i pe” 
troleum. — Zamówienia na przesyłki i próby upraszam przesyłać już teraz, gdyż 
takowe zostaną uskutecznione w porządku zamówienia. Masa, z którćj te szkła się 
wyrabiają, równa sie co do przeźroczystości zupełnie najezyściejszym szktom. 
— Listy franco. — Biorącym na sprzedaż znaczny” rabat. 


Wrocław, Bahnhofstrasse 10. Max Raphael. 


£(2793-1-2)T 


BARDYJOW 


-w poľnocnych Węgrzech, > 
otwiera swój zakład zdrojowy 


dnia 450 Czerwca. 


Ze swoich wielce zbawiennych skutków już od wieków sławna, do picia 
bardzo przyjemna, alkoliczno-żelezista Szczawa Bardyjowska, 
zajmuje jak wiadomo jedno z pierwszych miejsc między wzmacniającemi zdroja- 
mi żelezistemi i używa się do picia i kąpieli: w miedokrewnošci, o- 
sobliwie w bledniey; w rozlicznych wadach części płcio= 
wych niewieścich, pochodzących z osłabienia, mianowicie w białych 
upławach krwiotokach macicznych, i t. p. i zasługuje na pierwszeństwo przed 
wszystkiemi innemi lekami. W chorobach żołądka i. jelit, jakiemi są: osłabienie 
trawienia, niežyty długotrwałe, zgaga i t. p., jest ona przewybornem lekarstwem. 
Niemniej zbawienną jest ta żelezista szczawa w chorobowej tkliwo= 
ści nerwów, w zołzach połączonych z niedokrewnością, w Cho= 


robach pęcherza moczowego i nerek i t. p. 
Bardzo korzystne położenie tego zdrojowiska na południowym stoku Kar- 


pat, w rozkosznej —- wspaniałym lasem jodłowym otoczonej — dolinie, czyste 
i łagodne powietrze i przewyborna Zetyca, sprowadzają także słusznie do 
do Bardyjowa każdego lata znaczną liczbę chorych na piersi. 

Zdrojowisko Bardyjowskie ma około 400 dobrze urządzonych 
pokojów mieszkalnych, dwie restauracye, i zaleca się przy wszel- 
kich wygodach nadzwyczajna tanioscia. 

Poczta osobowa i listowa z Tarnowa i Przemyśla idzie na Dukle do 
Bardyjowa, gdzie także telegraficzne bióro istnieje. ` 

Zeszłego lata odwidziło to zdrojowisko 818% osób po największej czę- 
ści polskiej narodowości. 

Opiekę lekarską powierzoną ma już od kilku lat fizyk zdrojowy Dr. Med. 


Chir. i Akuszer IB. WOLAN. (2738-2-3) T 
Od zarządu zakładu zdrojowego w Rardyjowie. 


Filip Haas & Synowie 


Wiedniu, Peszcie, Pradze, Gradecu 1 Medyolanie, 


zwracają uwagę na swój najnowszy Cennik, który 
w skutek spadnięcia cen płodów surowych i niskiego 
ażya srebra, jak najtanićj ustanowiono. 
(2718-2)T 


DREZNO. 
HOTEL de POLOGNE. 


Właściciel Ludwik Horn. 


W najpiękniejszem położeniu miasta, obok zamku królewskie- 
go, pośród wszelkich osobliwości do widzenia, urządzony jest ho- 
tel pierwszego rzędu jak najwygodniej i szczyci się 
szczególnemi. względami najznakomitszych osób polskiej narodo- 


(2781-2-6) T. 


Ogłoszenie. 


JU niżej podpisanego dostać można gipsu wszel- 
kiego gatunku, w każdym czasie i po jak naju- 
miarkowańszych cenach. — . Bliższa wiadomość 
w domu pocztowym Bocheńskim. 


(2698-3) Józef Bajerbach. 


Olejne Farby 


wszelkich odcieni, na sucho lub utarte jak 
najdelikatniej w pokôšcie Iniano - olejnymi 
za pomocą maszyn, tak na gęsto jakoteż 
rozpuszczone, gotowe do użytku polecam 
po cenach najtańszych, a przynajmniej po 
tych samych, po jakich przedaja się w 
Wiedeńskich fabrykach farb. Farby te są 
szczególniej odpowiednie do użytku na 
wsi, gdyż każdy zwykły może niemi przed- 
mioty pociągać. |. (2654-43 T 

Zamówienia uskuteczniają się jak naj- 
spieszniej przez furmankę lub pocztę, in- 
strukcye zaś co do sposobu użycią udziela- 
ją się natychmiast najchętniej. 

0. T. WINKLER 


we Lwowie, miasto Nr, 78. 
(1125-8-) 
EE 


QUINA 


Preparator otrzymał medal złoty i 15.000 
franków nagrody. 
Elixir ten jest nieporównanie skuteczniej 
szy od wszelkich syropów i win z chiną. 
Potwierdzony przez paryzką akademię 
medyczną, upoważniony przez radę lekar- 
ską w Petersburgu. Elixir ten, na winie 
hiszpańskiem preparowany, nie jest zbyt 
ani słodki, ani zbyt przesycony winem; 
posiada on krystaliczną przeźroczystość, 
przyjemnego smaku i bardzo skutecznie 
działający na organizmy delikatne i osła- 
bione. Zalecany jest przez lekarzy w bla- 
daczce, zapaleniu żołądka, odbijaniu, dys- 
pepsyt, wychudnieniu, utracie sił po poło- 
gach, przeciw. białym upławom, brakowi 
apetytu, trudnemu powrotowi do zdrowia 
a szczególnićj przeciw febrom trzęsącym 
czyli zimnicom tak pospolitym w naszym 
kraju. (2402-13-27 jT 
Cena jednéj flaszki 3 złr. 20 centów. 
Skład “główny w Paryżu przy ulicy 
Drouot 15; — w Krakowie w aptece 
1. Brunona Miczyńskiego. 


WĘG LE. 


Podpisany sprowadziwszy z najlepszćj 
Gruby Brzęczkowskićj znaczną partyę 
wegla kamiennego, za któ- 
rego dobroć i miarę ręczy, sprzedaje ta- 
kowe w handlu swym drzewa opałowe- 
go zaraz za mostem, przy ulicy Zwie- 
rzynieckićj, po cenach umiarkowanych. 
(2691-2-3)T Ignacy Niedziałkowski. 


lezi zarządu gospodarczego. — Wiadomość PÅ 
literami A. S.w Administracyi „CZASU. 


poz A AAAA nen 


Za kaucya 


ta, bezdzietna — znająca się na gospodarstwie 


życzy sobie OSOBA 
w sile wieku będąca, Ż0n%” 


wiejskiem i administraeyi — objąć miej 


DMS“ jako Pisarz prowentowý! 
Kasyer, lub Zawiadowca inné) £* 


+ 


p 


(2755) 


o ST WE i Te e 


Pracownia wyrobów blacharski 


W. Rabinowicza 


W MK KM AA Be GP NN MENÍ 


na Stradomiu pod L. 15/9, 
poleca swoje wyroby wszelkich 


naczyń blacharskich. 


BĘ" Podejmuje się pokrywania lub reperacji 
dachów blacha żelazną, cynkow# 
tupkiem kamiennym, tektur? 


ogniotrwałą lub pilsnia angielsk% 
ktore to materyały wyłącznie posiada w ý 
po zniżonych cenach fabrycznych. —, 
BĘ" Pilsniowe pokrywanie dachu, može bý“ 
wykonane bez naruszani* 
gontów. (2602-4-20)! 
BG W ciągu 3 miesięcy od materýť 
łów opuszcza 209/ z cen zeszłorocznych. 
(ic open dia nb.) dn Mid raz | Rikki un 


Antoni Halski 


plac katedralny Nr 31 


we LWOWIE, 


poleca wybór najlepszych towarów angie! 
skich stalowych, chińskiego srebra i rô% 
nychinnych wyrobów, a osobliwiť 
Nożyce do strzyżenia owiec, Sierpó”i 
Kos, Rzezaków, Nożów stołowych i K“ 
chennych, Brzytew, Scyzoryków, N” 
życzek, Etui męzkich i damskich; 
wisów z chińskiego srebra i Britania m” 
talu; Łyżek, Tac, 
różnych Maszynek nowszych wynalazkó” 
i wszelkiego rodzaju towaru rzemieślw” 
czego, okuć i zamków; Naczyń kuchef 
nych, tudzież Dzwonów  patentowany 
stalowych angielskich —i cnińskiej pra $ 
dziwej najdoskonalszej HERBATY 
najniższych cenach. (2717-34) 


ET EEK TELES ou 


Losy na raty, 


w połączeniu z grą wspólną za wp | 
tą. przez 10 lub 20 miesięcy na par! 
po 25 rozmaitych losów. 


Podczas trwania pojedynczych wpłat n% 

stąpi 16 ciagnieň z głównemi wygranen 

po 250.000. 220.000 i 200. 
zr, wal austr. 

Najbliższe ciągnienia nastąpią dnia 1 
czerwca, i juž pierwsza wpłata daj” 
prawo do wygranej, (2733-2-8) Í 

Losy te utrzymuje i poleca: 


Maury 


cy Blau, , 
Kantor wymiany przy Rynki głównym N. 5” 


KĄPIELE SIARCZANE 
W SWOSZOWICACH, 


o milę od Krakowa oddalone, otwarte bębą 
dnia 20 Maja r. b. 


Słynne to zdrojowisko, któremu tysiące chorych swoje wyzdrowienie zawdzić 
cza, odznacza się swoją skutecznością w wielu słabościach długotrwałych a miś” 
mowicie: w gośćcu i dnie, w chorobach skórnych i w zakażeniu rtęciowym. 


Oprócz kąpieli zwykłych udzielać 


j|pod osobistem nadzorem lekarza kąpielowego Wgo Dra Aleksandra Lechi 


: | 
się będą kąpiele natryskowe i mi | 
| 


Zarząd kąpielowy postarał się o wszystko, co do wygody szanownych gości j% 
potrzebnem, Pokoje gościnne dostateczuie zaopatrzył w wszelkie potrzeby i ce? 


pomieszkań znacznie zniżył; nie zapomniano także i o dobrej kuchni. 
Komunikacya z Krakowem zostanie ułatwioną za pomocą omni 


busa, møt 


cego dwa razy dziennie do Swoszowic jeździć. 
Wczesne zamówienia pomieszkań przyjmuje Zarząd kąpielowy „w sw] 


szowicach post. rest. Mogilany.“ 


(8135 2.3)“ 


Zaklad zdrojowo - kapielny 
w Truskawcu, 


słynny ze swych wód, lekarskich, otwartym zostaje 


dnia 20 Maja b. r. 


Pokoje gościnne wygodnie urządzone, — stała Apteka ze składem wód miner” 


nych i żętycą, — staranna Restauracya i Cukiernia z dziennikami — dobr” 
muzyka,— Poczta i Telegraf w Zakładzie — kąpiele muliste pod osobis 
nadzorem lekarza kąpielowego, — pomieszkania w budynkach skarbowych °, 
20go Maja do 20go Czerwea o jedną trzecią część tańsze, — Borysław «0 I 
dnę milę oddalony, słynny z kopalni oleju skalnego i wosku, 


wości; poleca się przeto szczególnie na zbliżającą się porę letnią, | (2116.3.4)T - Franciszek Kral, dzierżawca _ 
ee w mic a 


żądają | płacą 
Warsz: 12 maja. a Pociągi osobowe na kolejach żelaamych 
imperyały . rubli E = 
Obligł skarbowe » .|89 28 [88 78 
føde Gi TE San siel zarządy EN do kosná do ed RW w 
Listy zast III okr. 1 Hi ia 7 rano; 8.30 po południa ”” y 
kupon v JA aa gi A Warszawy o godzinie 86j n ~ do rod i 
Akcye kolei żel. è wia 8 ráno == do Ostr (08% 
warsz.-wiedeń. A ode berg) do Prus) 8 rano flg Feda 0.30 rant 
Akcye kotel żel. w 2% ss mę o Wieliczki 11 rano. 
warsz. bydgo. 79 25 178 75 | Z n Krakowa 115 rano; 8.80 wieczór. 
5% Pożyczka loteryjna | 106 — 105 50| % Ostrawy do Krakowa 11 rano. pol 
, 
Wroct. 12 maja. z do Granicy 11.16 przed południem; 2% i 
Banknoty austryac.. | 931 | 92} zgodna; > r. 
Polskiebilety bank.. | sog | 804 | 79 240004 do Krakowa 5.10 rano; 5.20 wieovór. 
„ Listy zastaw.| — 753 | Å Przemyśla do Krakowa 9 rano. 
Poznań, List.zast. 4% | — =k gør 00: 
Pi. a.» h| — | — | do Krakowa z Wiednia 9.45 rano; 7.45 wieczór== % 7, ( 
Obligi kolei krak.-szl.| — | — oławia : waj o 9.45 Fra a | 
Ewa. LE rzez Bogumin (Oderberg Prus 
: „Ea: Laos så po boe ains 6.15 ný 
Paryž 12 maja. s Wieliczki 6.20 
Renta 3%, . +: 67 65 do Przemyśla z Krakowa 4.48 po południu: 
——— | do x 8.88 rano; 
Londyn 11 maja. a 
Konsole. + + + + + 893 


Odpowiedzialny Rządca Drukarni Antoni Rother, 


PR 


- 
e” x 


Kľudek i Pilnikóť! | > 


Dodatek do Nru 10 „Czasu“ Z dnia 14 Maja 1865 r. 


Pierwszy MAGAZYN mód 


J KUHMAYERA 


we LWOWIE, plac Ferdynanda L. 361, 


poleca na porę teražniejsza i letnią do nabycia po nadzwyczajnie tanich cenach 


swój kład 


najnowszych: 


Mantyl, Narzutek, Beduin, Paletotów 100 000 łokci materyj jedwabnych 


od 8 złr. I wyżej. 


Płaszczów i Paletotów å od 1 zdr. 20 cent. i wyżej. 
od 15 złr. I wyżej. : ; ; 
Szali prawdziwie francuzkich Popeliny irlandzkie 


od 50 złr. do 500 ztr. 


å ; od 1 zir. do 1 zir. 50 ent. 
Chustek i Szali Barége & Grenadine s 


od 5 złr. do 10 złr. s - x R 
Chustek, Mautyl, Beduin koronkowych Mohair z Lenoir angielskie 
6 złr. do 100 ztr. „od 60 cent. do 1 zir. 40 ent. 
Bagno & Cachémir brodé Chustek i Szali 
på ad 20 zk, i wyżej Barége & Grenadine 
Sukień gotowych do wyjścia i salonowych od 40 cnt. do 1 zir. 50 ent. 
podług modeli najnowszych 
od złr. 15 I wyżej. og å 
Suknie mousseline å disposition Gacć de Chambery & Medina 
od złr. 10 i wyżej, od 60 ent. do 1 zir. 
Szali angielskich, kaszmirowych i rypsow. 
od zir, 10 do 30 zir i Jaconat & Mousseline 
Chustek angielskich, Hymalaya, kaszmiro- od 40 cnt. do 1 zir. 20 ent. 


wych i rypsowych 


od złr. 6 do 15 zr. © : . 
od 6 złr. do 20 zr. | od 35 ent. i wyżej. 


Szezególnie uwagi godne 


50.000 lokci Mohair & Chaly 


w deseniach najnowszych 
zamiast 70 centów, po 45 centów łokieć. 
Próbki na żądanie na prowincyą zasytam. 


Nakładem i czcionkami Drukarni „Czasu* W. Kirchmayera, Odpowiedzialny Rządca Drukarni Antoni Rother. 
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